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Adam Arcimowicz na spotkaniu w „Unikonie“

Czuję się odpowiedzialny 
za wasze wnioski

T A K  ja k  zapow iadał na poprzednim  spotkaniu z członkam i 
p a r t i i w  „U n iko n ie ” , A D A M  A R C IM O W IC Z nowo w yb rany 
członek C e n tra lne j K o m is ji K o n tro ln o -R e w izy jn e j PZPR, 
ślusarz — brygadzista z „Z a ło m ia ” , ponownie z ja w ił się w  
fab ryczne j św ie tlicy . T ym  razem pod z ie lił się sw ym i re fle k ­
s ja m i z obrad X  Z jazdu, u d z ie lił też odpow iedzi na szereg 
py tań  z ja k im i zw ró c ili się Pracow nicy fa b ry k i kontenerów

Z A  najważn ie jsze zadanie 
s tw ie rd z ił A . A rc im o w icz  — 
p a rtia  uznała na sw ym  n a jw y ż  
szym  fo ru m  sprawę popraw y 
stopy życ iow ej społeczeństwa 
i tem u przede w szys tk im  służą 
dw a najważn ie jsze dokum enty 
zjazdowe —  perspektyw iczny 
p rogram  PZPR  i uchw ała  X  
Z jazdu. Uczestnik z jazdowej 
debaty om ów ił atm osferę w

ja k ie j toczył się Zjazd oraz 
przebieg dyskus ji p lenarne j i  
w  zespole problem owym , do­
tyczącym  eksportu, w  k tó rym  
sam uczestniczył. O m ów ił też 
dorobek szczecińskiej delegacji 
na Zjeździe. Obok w ystąpień 
delegatów z naszego woje wódz 
tw a  zarówno w  dyskus ji p le­
na rne j. i  w  trakc ie  obrad zes- 

(Dokończenie na  sir. 2)

22 lipca inauguracja Festiwalu Polskiej Piosenki

Opole p o  raz 2 3
OPOLE PAP. Miłośnicy rodzimej piosenki trochę dłużej niż 

zwykle czekają na opolski festiwal. Rozpocznie się on 22 iipca, 
a więc z prawie miesięcznym opóźnieniem w stosunku do tra­
dycyjnego terminu. Piosenka nie miała szans w konfrontacji z 
Mundialem.

Z udziałem

K. Barcikowskiego

Manifestacja 
pod Grunwaldem
N A  P O L A C H  G ru n w a ld u  — 

ja k  ju ż  in fo rm o w a liś m y  — od 
b y ła  s ię  15 bm . — w  576 rocz­
n ic ę  h is to ry c z n e g o  zw yc ię s tw a  
n ad  Z a ko n e m  K rz y ż a c k im  — 
p a tr io ty c z n a  m a n ife s ta c ja . U - 
cze s tn iczy ła  w  n ie j  m łodz ież  
haircerska i  in n y c h  o rg a n iza ­
c j i ,  żo łn ie rz e  L W P , w e te ra n i 
w a lk  o w y z w o le n ie  na ro d o w e  
i  spo łeczne, d e legac je  z a k ła ­
d ó w  p ra c y  w o j.  o lsz tyńsk iego . 
O b ecn i b y l i  c z ło n k o w ie  P re  
z y d iu m  O g ó ln o p o lsk ie g o  K o rn i 
te tu  G ru n w a ld z k ie g o  s K a z i­
m ie rz e m  B a rc ik o w s k im  oraz 
p rz e d s ta w ic ie le  społecznośc i 
w y ró ż n io n y c h  O rd e re m  K rz y ­
ża G ru n w a ld u .

O k o liczn o śc io w e  p rz e m ó w ie ­
n ie  w y g ło s ił K .  B a rc ik o w s k i, 
k tó r y  s c h a ra k te ry z o w a ł źród ła  
p o w s ta n ia  Id e i i  t r a d y c j i  g ru n  
w a ld z k ie j,  ic h  znaczenie w  
w y c h o w a n iu  p a tr io ty c z n y m  
m ło d z ie ży , a ta kże  o m ó w ił 
współczesne m ie jsce  s o c ja li­
s ty c z n e j P o ls k i w  św iecte.

In te g ra ln ą  częścią m a n ife ­
s ta c ji b y ły  dw a  w id o w is k a : 
s łow n o -m u zyczn e  pośw ięcone 
d z ie jo m  oręża p o lsk ie g o  o raz  ii 
„O p o w ie ść  o b itw ie ”  — p rze d  i 
s ta w ia ją c e  w  p la s ty c z n e j f o r ­
m ie  zm agan ia  w  b itw ie  g ru n -  j 
w a ld z k ie j.

TEGOROCZNE 23 święto pol­
skiej piosenki zainaugurowane 
zostanie koncertem „Premiery”, 
Na ten pierwszy wieczór konkur­
sowy w amfiteatrze złożę się 22 
nowe piosenki, o ich wykonaw­
cami będę m. i«. Grażyna Łoba- 
szewska, Krystyna Prońko, Ewa 
Bem, Andrzej Zaucha, Shakin

(Dokończenie na s ir. 2)

Kto sfinansuje nowe inwestycje i... przeceny?

W handlu „luźniejszy“ 
system finansowy

W „Mmozbytach“ wydano walkę przestępczości

Trudniejsze życie 
nieuczciwych

j a

Z praktyki sądownictwa pracy

„...wypiłem tylko pół litra”
U S T A W A  z 18 kw ie tn ia  ub. m atyką  p racow n ik  —  pracodaw 

ro ku  pow oła ła  sądy pracy. W  ca zakładow e kom is je  roz jem - 
lip cu  1985 przesta ły działać ko - cze.
m is je  odwoławcze do spraw  p ra  Jak  n ow y  system sądow nict- 
cy. N ie  za jm u ją  się ju ż  prób ie - w a  pracy  sprawdza się w  p ra k - 

--------- ■ '“ t  tyce? O dpow iedzi na to  i  inne

W A R S ZA W A  PAP. W  przed Polepszyła się rów n ież  
s iębiorstwach „P o lm ozbytu”  w  ko-ść obsługi, czego w y ra ze m  
Łodzi, W arszaw ie i  Szczecinie je s t zm niejszenie liczby  s k a rg  
(dzia ła jących pozą zrzesze- k lie n tó w , 
niem) energ icznie zabrano się W  dużym  stopn iu  by ło  to  
do zw alczania przeróżnych e fektem  nasilen ia  k o n tro li ,
fo rm  przestępczości. D z ięk i zde Znaczną aktyw ność w y k a z a li
cydow anym  posunięciom  ogra- np. łódzcy kon tro le rzy , k tó rz y  
niczono w  osta tn im  ro k u  w ie - od I I  kw a rta łu  ub. r. do I  k w a r  
le negatyw nych z ja w isk , m. in . ta lu  b r. p rzeprow ą dz iłi p rze - 
kradzieżę. ła pow n ic tw o , w y k u -  szło 100 akc ji, szczególną u w a -  
pyw an ie  przez p racow n ików  gę zwracając na dz ia ła lność 
de ficy tow ych  części. speku lacyjną. Sprawdzano p ra

w id łow ość oznakow ania to w a ­
rów , wysokość stosowanych 
cen itp . O kazałę się, że najczęś 
c ie j w ystępow ało zaw yżanie 
rachunków. Sporo by ło  p rz y ­
padków  odm ow y w yko nan ia  
us ług i lu b  sprzedaży tow aru , 
m im o że nie by ło  ku  tem u żad 

(Dokończenie na sir. 2)

W A R S ZA W A  PAP. Rentowność n iek tó rych , zwłaszcza 
spółdzielczych, o rgan izac ji hand low ych  s taw ia ła  do n iedaw ­
na pod znakiem  zapytan ia  szanse zgrom adzenia odpow ied­
n ich  środków  na rozw ó j. Tym czasem  potrzeby b y ły  i  są o- 
grom ne. Opóźnienia w  o tw ie ra n iu  sieci p lacówek h a n d lo ­
wych, szczególnie w  n o w ych  osiedlach m ieszkan iow ych l i ­
czy się ju ż  na  la ta ; nie n a jle p ie j w yg ląda  wyposażenie skle 
pów w  niezbędny sprzęt —  urządzenia chłodnicze, kasy itp .

P IE N IĄ D Z E  to w praw dzie  
nie wszystko, ale większe środ­
k i  —  to  rów n ież  w iększa szam 
sa. W  br. podniesiono ju ż  (od 
lutego) urzędowe s ta w k i m arż 
hand low ych w  obrocie a r ty k u ­
ła m i żyw nościow ym i. Ta pod 
w yżka przyniesie handlowcom  
w  ty m  ro ku  19,5 mild zł; pod­
niesienie m arż p rzy  sprzedaży 
cem entu 1 ta rc icy  —  0,6 m ld  
z ł; w  obrocie opałem (od 16 
k w ie tn ia  br.) — 2 m ld  zł, zaś 
przew idyw ana podw yżka m arż 
w  hand lu  paszami i  nawoza­
m i w a pn io w ym i m a dać 3,8 
m ld  zł.

Jest to  spory zastrzyk, k tó ­
ry  uzupe łn ia ją  u lg i w  podat­
ku dochodowym. Są one znacz 
ne. bow iem  co trzecia z ło tów ­
ka w  obrocie a r ty k u ła m i żyw  
nościowym i w  detalu zalicza

się do ow e j u lg i  U zysku ją  ją  
je dnak ty lk o  te  przedsiębior­
s tw a  , k tó re  co n a jm n ie j 55 

(Dokończenie na sir. 2)

Z Gdańska

Studencka wyprawa
do Indii

D Z IŚ  w y ru sza  z G dańska  k o le j­
na, trz e c ia  ju ż  w  ty m  ro k u  w y ­
p ra w a  stu d e n cka  do  In d i i .  J e j o r ­
g a n iza to re m  je s t s tu d e n ck ie  k o ło  
p rz e w o d n ik ó w  tu ry s ty c z n y c h  o raz 
g d a ń sk i „ A lm a tu r ” . B ie rz e  w  n ie j 
u d z ia ł 9 osób, w  ty m  4 dz iew czę­
ta . - W  c ią g u  dw ó ch  m ie s ię cy  za­
m ie rz a ją  o n i spene trow ać re jo n  
w s ch o d n ich  H im a la jó w , a w ię c  te ­
re n y  po łożone na w yso ko śc i ok. 
4,5 tys . m e tró w  na d  p oz iom em  m o 
rza .

py ta n ia  próbow a liśm y szukać \v  
rozm ow ie ze Stanis ław em  K aź- 
m ierczakicm , ła w n ik ie m  W oje­
wódzkiego Sądu P racy w  Szcze­
cin ie, z zawodu ekonomistą, a 
jednocześnie k ie ru ją cym  dzia­
łem  ka d r w  jednym  z przedsię­
b io rs tw .

—  Co może pan powiedzieć o 
sw ej działalności? Chyba nie 
jest ona ta k  ciekawa, ja k  praca 
ła w n ika  w  sądzie rozpa tru jącym  
spraw y k rym ina ln e?

—  Do społecznej p racy  ła w n i­
ka n ie podchodzę em ocjonaln ie.

(Dokończenie na s tr. 4)

Posiedzenie

Biura Politycznego KC PZPR

Realizacja uchwał
W A R S Z A W A  P A P . 15 bm . B iu r«  

Polityczne K C  P Z P R  rozpatrzy ł«  
m ateria ły  na I I  P lenum  K o m ite ta  
Centralnego, k tó re  poetanowlon«  
zwołać 24 lipca br.

Przeanalizow ano przedstaw ień«  
przez sekretarzy K C  koncepcje re ­
a lizac ji uchw al X  Z jazd u  na po­
w ierzonych im  odcinkach pracy o -  
raz zadania do podjęcia w  na jb liż­
szym okresie. Postanowiono, że  
kom pleksow y p lan  w ykonan ia  « -  
chw ał zjazdow ych zostanie przed­
łożony na I I I  P lenum  K o m ite t*  
Centralnego.

B iuro  Polityczne zaleciło szczegó­
łow ą analizę  przez w yd zia ły  K o ­
m ite tu  Centralnego, m inisterstw a I  
instytucje centralne, propozycji t  
postulatów zgłoszonych podczas 
kam panii zjazdow ej i w  dyskusji 
na X  Z jeździe , a następnie poin­
form ow anie wnioskodawców o sta­
nowisku za ję ty m  w  tych  »pra­
w ach.

mFinał „cudownych wyników 
w rozgrywkach piłkarskich

PIŁKARSKIE władze dotrzyma- 1985/86 oraz wyciągnięcia w sto 
ły słowa. 2 maja br. Prezydium sunku do winnych konsekwencji. 
PZPN zapowiedziało podjęcie Niewiele więcej niż 2 miesiąca 
czynności wyjaśniających w spra- trwała szczegółowa  ̂ analiza spra 
wie przebiegu ostatnich spotkań wozdań sędziowskich, protoko- 
rozgrywek ekstraklasy sezonu łów kwalifikatorów Kolegium Sę­

dziów PZPN, relacji prasowych,

1 znow u można siq kąpać...

zapisów magnetowidowych czy 
korespondencji napływającej do 
PZPN. Materiały te dotyczyły bul 
wersujących opinię publiczną 
praktyk nieczystej gry, ustalania 
wyników niektórych spotkań po­
za boiskiem itp. zjawisk wypa­
czających sens sportowej rywa­
lizacji.

(Dokończenie na  s ir. 3)

Penetracja
wraku „Titanica“

W A S Z Y N G T O N  P A P . E k ip a  p ro ­
w adząca p e n e tra c ję  w ra k u  „ T i ta n i­
ca”  w y s ła ła  w  k ie ru n k u  za to p io ­
nego s ta tk u  zd a ln ie  s te row anego  ro  
bo ta  z ka m e rą , co  u m o ż liw iło  do­
ko n a n ie  p ie rw s z y c h  fo to g ra fia  od 
czasu za to n ię c ia  lu ksusow ego  l i ­
n io w c a  p rze d  74 la ty .  Na je d n e j 
z fo to g r a f i i  w id a ć  k ry s z ta ło w y  k a n ­
d e la b r.



Czują się odpowiedzialny 
za wasze wnioski
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W handlu „luźniejszy 
system finansowy

(Dokończenie ze str. 1) s k u tk u  um ow y z przem ysłem  
proc. zysku db podzia łu  prze- ponoszeniu sku t-
znaczą na cele rozw ojow e. ° ^ nizek cen-

H a nde l ko rzys ta  n ad a l z u l-  r, , . _ j • _, . ,,
gow ej ta ry fy  w  «procentow a- P ra d e ię b io rs tw a  handlow e 
n i ł i k re d y tu  obrotowego '6 f ™ 1" » «  z obow iązku
proc.), a -  co rów n ie  istotne ka * - |! °Kd » w e s ty c j i
-  bank zobow iązał sie n ie  eto b “ do,TJ p it
sować ograniczeń w  finansow a kar^ ;  hand low ych
n iu  w  te i części zaoasów nie azy nów  itp . Ważne jest
p raw id ło w ych , co do k tó rych  inwestycyj "
hand low cy szybko podejm ą de byd udzie lony przed-
cvz ie  la k  ie U D łynS ć —  no  a ieb io rstw om  hand low ym  w  
S c e n a m i  P ^  »»• wysokości do 80 proc. w a rtoś .

Skoro o  'przecenach ntów a to d  „kosatorysowf i  in w e s ty c ji 1 
po ra z  p ie rw szy w  ty m  ro ku  > * re s lt  odpow ia .
obn iżka cen n iek tó rych  tów a- <” f 1 ek<>nom icz-

konkretnego S k t u ekSPl0ataCJ1

S S m D o f d ą ^ S p e ^ d ó  bioJS wZa ^ fan d low e f" u zys ta ly  
spore pre ferencje  finansowe, 
um ożliw ia jące rozbudowę ich 
bazy.

Chodzi o to, aby dobrze je 
wykorzystać. Obecnie ja k  się 
w yd a je  — większą przeszkodą 
w  rozw o ju  in fra s tru k tu ry  han­
d lu  mogą stać się trudności za­
opatrzeniowe i  zdolności w yko  
nawcze n iż  b ra k  środków.

w iz o w y c h  przez 
e k s p o rtu ją c e .

A d a m  A rc tm o w ic z  n ie  u c h y l i ł  
po łów  is to tn y  je s t fa k t.  Że 10 s ię  o d  ża dne j o d p o w ie d z i. P oL n fo r- 
członków  w o jew ódzkie ) d e lw a  m o w a ł o  ty m , że d ysku s ja  z ja zd o - 

« r f i ł f j  w a  b y ła  ba rd zo  k ry ty c z n a . U stosun c j i  zostało w yb ran ych  W  sk ła d  k o w u ją c  się do p y ta n ia , w  sp ra w ie  
na jw yższych wsad® p a rty jn ych , w y b o ru  w  sk ła d  B iu ra  P o lity c z n e ­

go A lf re d a  M io d o w icza  w y r a z i ł  po 
W  T R A K C IE  w czo ra jszego  z e b ra - £*»£. że u d z ia ł p rzew odn iczącego  

n ia  w  „ U n ik o n ie ”  p y ta ń  b y ło  spo - O P Z Z  w  ty m  n a jw a ż n ie js z y m  de­
ro . U c z e s tn ik ó w  s p o tk a n ia  in te re -  c y z y jn y m  g re m iu m  w  k r a ju  u ła tw i 
so w a ł k l im a t  Z ja z d u , p rz e b ie g  w y -  fo rm u ło w a n ie  w n io s k ó w  a k ty w u  
b o ró w , u ch w a lo n e  z m ia n y  w  s ta - ^w ią z k o w e g o  i  lu d z i p ra c y , a ta k -  
tu c łe . M a rk a  K ru c z y ń s k ie g o  In te -  z w ię kszy  w p ły w  O P Z Z  na de- 
re so w a ł t r y b  ro z p a try w a n ia  w n io -  o y z ję  w  sp raw ach , k tó re  d o  te j 
sków , ja k ie  w  tra k c ie  p rz e d z ja z - P ° r y  t r a f ia ły  na b a r ie ry  re so rto w e , 
d o w e j k a m p a n ii zg łaszane b y ły  D e le g a t na X  Z ja z d  o m ó w ił ta k -  
przez c z ło n k ó w  P Z P R . Ja n  K o rz e - że t r y b  re a liz a c ji poszczegó lnych  
n ie w s k i p y ta ł m . in .  o a tm o s fe rę  w n io s k ó w , k tó re  zo s ta ły  o d n o to w a - 
Z ja z d u  i  Jakość d y s k u s ji,  n a to - ne 1 s k ie ro w a n e  do poszczegó lnych  
m ia s t E ugen iusz A d a m e k  p o d n ió s ł re s o rtó w  i  in s ty tu c j i .  D e legac i na 
szczegółową sp raw ę  do tyczącą  k o -  Z ja z d  będą na b ieżąco  in fo rm o w a - 
rz y s ta n ia  z ra c h u n k ó w  o d p isó w  de n i o  sposobach ic h  re a liz a c ji.  D o ­

ty c z y  to  ró w n ie ż  u w a g  s fo rm u ło ­
w a n y c h  przez p ra c o w n ik ó w  „ U n ik o  

o ko n ie czn o śc i p o p ra w y  fu n k ­
c jo n o w a n ia
p o r to w y c h .

m e ch a n izm ó w  p ro e ks -

Mogiła czerwonoarmisty 
przestała być 
bezimienna

B Y D G O S Z C Z  P A P . W  S w ieciU  
n a d  W is łą  w o j.  b y d g o sk ie  p rz e b y ­
w a l i  o b y w a te le  ra d z ie c c y : ro d ze ń ­
s tw o  Raisa i  Z in a jd a  Fam iezow e  
o ra z  ic h  b r a ł  M ik o ła j K o ra b ie ta i-  
k o w . D z ię k i t rw a ją c y m  w ie le  la t  
p o s z u k iw a n io m  za p o ś re d n ic tw e m  
P o ls k ie g o  C ze rw onego  K rz y ż a , do­
w ie d z ie li sie. że w ła ś n ie  t u  z n a j­
d u je  sie g ró b  ic h  o jc a  — Iw a n a  
K o ra b ie ln ik o w a . żo łn ie rz a  A r m i i  
R a d z ie c k ie j,  k tó r y  41 la t  te rnu  po ­
le g ł w  w a lk a c h  o w y z w o le n ie  re ­
g io n u  i  m ia s ta .

G ośc ie  z ZSRR s p o tk a li s ie  z o -  
g ro rnną  s y m p a tia  m ie szka ń có w  i 
w ła d z  S w iec ia . k tó r z y  m . in .  pom o­
g l i  im  w  o z n a k o w a n iu  m o g iły  zn a j 
d u ją c e j sie na tr o s k l iw ie  u trz y m a ­
n y m  przez m ie szka ń có w  c m e n ta rzu  
ż o łn ie rz y  ra d z ie c k ic h , w s p ó ln ie  z ło ­
żono  na g ro b ie  w ią z a n k i k w ia tó w .

Olsztyńskie

Świeża ryba 
od rybaków

O L S Z T Y N  P A P . T u ry ś c i i  w cza ­
sow icze  w y p o c z y w a ją c y  w  w o j.  o l­
s z ty ń s k im  m a ją  o k a z ję  posm ako­
w a n ia  św ieżych  r y b  s ło d ko w o d ­
n y c h . P a ń s tw o w e  G ospodarstw o  
R y b a c k ie  w  O ls z ty n ie  u ru c h o m iło  
n a  sezon le tn i s p e c ja ln e  p u n k ty  
sp rzedaży p s trą g ó w  p rz y  w ła s n y c h  
o ś ro d ka ch  h o d o w la n y c h  (w  Ja n o ­
w ie  k .  S zczy tna , S w a d e rka ch  k .
O ls z ty n k a , R u s i i  P a try k a c h  w  po ­
b liż u  O lsz tyn a , M ły  n o w ie  k . M rą  go 
w a , N a ry js k im  M ły n ie  k .  M o rąga  
S P asym iu ). W  ty m  o s ta tn im  p u n k ­
c ie  są ta kże  c o d z ie n n ie  w  sprze­
daży  In n e  r y b y  dosta rczane przez 
b ry g a d y  ry b a c k ie  ta m te jsze g o  za­
k ła d u , m . in .  s ie la w y , s ie je , l in y ,  
leszcze, p ło tk i,  szczupak i.

Zwierzaki
opolskiego ZOO
— odetchną

O P O LE  P A P . D o  18 h e k ta ró w ,
A w ięc p ra w ie  5 -k ro tn ie  ro z ro s ła  się 
w  o s ta tn ic h  la ta c h  p o w ie rz c h n ia  O - 
e ro d u  Z o o log icznego  w  O p o lu . D z ię k i 
d o b ie g a ją c e j końca  ro z b u d o w ie  ju ż  
w k ró tc e  w a ru n k i b y to w a n ia  zw ie ­
rz ą t  znacznie się p o p ra w ią  l  zw ie ­
d zający — k tó ry c h  je s t ta m  rocz­
n ie  o k . 110 tys . — p rzes taną  narze 
k a ć  na c iasno tę  „e k s p o z y c ji” .

O p o ls k ie  ZO O  — p ię k n ie  w k o m -

itonowane w  duży zespól p a rk o w y  
eżący na w yspie — w zb o g a c iło  się 

w  ty m  ro k u  o znaczny p rz y c h ó ­
wek.- Poza n ie d ź w ia d k ie m  h im a la j­
sk im  u ro d ziły  się m . in . d a n ie le  
I  ostronosy. D o 12 s z tu k  p o w ię k ­
szy ło  się też s ta d k o  w a tu ss i. n a j­
w iększe w  Polsce.

Tragedia na strzeżonym 
przejeździe kolejowym
S IE R A D Z  P A P . D o trag icznego  

w y p a d k u  doszło na p rze je źd z ie  
k o le jo w y m  na  d ro d ze  Ł a s k  —
K w ia tk o w ic e . O  godz. 4.15 ra n o  
n a  s trze żo n ym  © rze leźdz le  k o le k t-
S a M - s la S t e *  n « « S i ! r!S  o rz e te ż i s i«  w y łu d z ić  la p ć w M .  D o d a tk o  w a n ia  ja k o ś c ią . '  W  " s t a c j i  » R a
d a a la c y  p rzez  to r y  sam ochód cle- ’--------------  * “ k   J ------- - “ * - * ----------------------------

W czoraj 
w  kraju

^  W O JC IE C H  J A R U Z E L S K I p rz y  
Jął d e legac ję  g ru p y  p rz y ja ź n i f ra n  
c u s k o -p o ls k ie j w  S enacie R e p u b lik i 
F ra n c u s k ie j po d  p rz e w o d n ic tw e m  
sena to ra  M au irice  S chum anna , w y ­
ra ża ją c  zad o w o le n ie  z te j w iz y ty ,  
k tó ra  s ta n o w i is to tn y  e le m e n t p ro  
cesu o ż y w ie n ia  d ia lo g u  m ię d zy  P o l 
ską a F ra n c ją .

$  W  W Y N IK U  o s ta tn ie g o  a do­
ko n yw a n e g o  co  c z te ry  la ta  w e 
w s z y s tk ic h  w o je w ó d z tw a c h  przeg lą  
du  b u d y n k ó w  i  lo k a l i  b iu ro w y c h  
odzyskano  p o nad  10 ty s . lo k a l i  
m ie szka ln ych .

^  S E JM O W A  k o m is ja  s p ra w  za­
g ra n ic z n y c h  w  p e łn i p o p a rła  za­
w a r ty  w  p o s ła n iu  D o radczego K o ­
m ite tu  P o lity c z n e g o  p a ń s tw  — s tro n  
U W  p ro g ra m  re d u k c j i  s ił z b ro j­
n y c h  i  z b ro je ń  k o n w e n c jo n a ln y c h  
w  E u ro p ie , a k c e n tu ją c  jednocze ­
śn ie , że P o lska  u c z y n i w szys tko  
co  będz ie  m o ż liw e  d la  re a liz a c ji 
ty c h  p ro p o z y c ji Jako że o d p ow iada  
to  w  p e łn i p o ls k ie j r a c j i  s ta n u  i  
le ż y  w  n a jż y w o tn ie js z y c h  in te re ­
sach n a ro d u  i  p a ń s tw a  po lsk ie g o .

O w  P R Y W A T N Y M  a n ty k w a r ia ­
c ie  P io tra  W yso ck ie g o  w  B ie ls k u  
B ia łe j 70- le tn i m ie szka n ie c  podbe - 
s k id zk ie g o  g ro d u  sp rze d a ł p ie rw sze  
w y d a n ie  „P a n a  Tadeusza”  M ic k ie ­
w icza  z 1834 r .  za... •  tys . z ł.

A D A M  A R C IM O W IC Z  za­
p e w n ił sw oich rozm ówców , że 
w  zw iązku z tym,_ że przez 
pięć la t  zachowa m andat de­
legata — czuje s ię odpow ie 
dz ia lny  za rea lizac ję  zgłoszo­
nych w n iosków . Pow inno te ­
m u sprzy jać doskonalenie m e­
chanizm ów gospodarczych i 
unowocześnianie funkc jo now a­
n ia  państw a, co zostało okreś­
lone ja ko  nadrzędne cele w  
dokum entach zjazdowych.

(wab)

B O C I A N I E
G N I A Z D O

S T A T K I N A  W E JŚ C IU :

N ie  p rz e w id u je  się.

S T A T K I N A  W Y JŚ C IU :

M /s „C ie c h a n ó w ”  do D a n ii, 
m /s „S ta ra c h o w ic e ”  do  R FN .

Opole po raz 23
(Dokończenie ze str. 1) Dzień później (24 lipca) odbę

f t dzie się poza konkursowy kon-
Dudi oraz zespól TSA i Fiesta, cert poświęcony twórczości Ada- 

Na drugi dzień festiwalu prze- ma Kreczmara, autora tekstów 
widziano koncert muzyki roęko- wielu przebojów. Jego piosenki 
wej, w którym zaprezentują się zaśpiewają w Opolu m. in. Ma- 
czołowi polscy wykonawcy tego ryła Rodowicz, Krystyna Prońko, 
gatunku —  zarówno weterani, Aiicja Majewska I Krzysztof Kol- 
jak np. Tadeusz Nalepa z zespo berger.
lem, Józef Skrzek, Zbigniew Hol- Finałowy „Mikrofon i ekran" 
dys, a także młodzi reprezentan zastąpiony zostanie tym razem 
ci rocka, m. in. z zespołów Tilt, galowym koncertem pn. „Od O-
Republika i Rezerwat

k ie ro w c a  Janusz P is  
47-letm i ró w n ie ż  p ra c o w n ik  P K S  
W ło d z im ie rz  N ie d z ie ls k i. C iężarów ­
k a  zosta ła  doszczę tn ie  ro z b ita . Prze 
tw a  w  ru c h u  k o le jo w y m  na tra s ie  
Ł ó d ź—S ie radz  trw a ła  S godzin.

J a k  t» o in fo rm ow a  no d z ie n n ika rza  
P A P  w  W yd z ia le  R uchu  D rogow e­
go  W U S W  w  S ie radzu , w ed ług  
w s te o n ych  u s ta le ń  p rz y c z y n a  w y ­
p a d k u  b v tv  uszkodzen ia  te ch n icz ­
ne w zaporach  zabezp iecza jących  
p rze ja zd  k o le jo w y . D różm iczke z 
p rz e ja z d u  J a n in ę  G. za trzym a n o  do 
łlv s o o z v c tł p ro k u ra to ra .

P os tępow an ie  w y ja ś n ia ją c e  w  te ł 
s p ra w ie  p ro w a d z i P ro k u ra tu ra  Ke­
tonow a  w  Łasku .

„Tarnowski" niedźwiedź 
zostanie upolowany

T A R N Ó W  P A P . D e cyz ja  zapad ła , s trz e lo n y m  ze s p e c ja ln e j b ro n i,  a 
N ie d źw ie d ź , k tó r y  od  ponad m ie s lę - na s tę p n ie  w sa d zo n y  d o  k la t k i  i  
c y  p rze b yw a  w  w o j.  ta rn o w s k im  p rz e w ie z io n y  w  B ie szcza d y  skąd 
zostan ie« u p o lo w a n y . N ie  m oże b o - p rz y w ę d ro w a ł. W  ty m  c e lu  Z  W 
w ie m  s ta n o w ić  zag rożen ia  d la  lu d -  P Z Ł  w  T a rn o w ie  p rz y g o to w u je  spe 
no śc l i  pow odow ać ro z lic z n e  k ło p o -  c ja ln ą  e k ip ę  m y ś liw y c h , k tó r z y  zo r 
t y  m ieszkańcom  D u le ży  M a łe j.  O - g a n iz u ją  s ta n o w is k o  s trz e le c k ie  i  
c z y w iś c ie  p o lo w a n ie  na  n ie d ź w ie - zasadzkę  na  n ie d ź w ie d z ia . P e łn ić  
d z ia  — zw ie rze  zn a jd u ją c e  gię p o d  będą d y ż u ry  w  m ie js c u , g d z ie  za- 
sc is ła  o c h ro n a  będz ie  m ia ło  spe - s ta w io n a  zo s tan ie  p u ła p k a , w  k tó -  
c y f ic z n y  c h a ra k te r . N ie  m oże  m u r e j  z n a jd o w a ć  s ie  bę d z ie  p a d lin a , 
s ię  stać żadna k rz y w d a . N ie d ź w ie d ź  P o w in n a  ona zw a b ić  n ie d źw ie d z ia  
będz ie  po p ro s tu  u ś p io n y  p o c is k ie m  na  od le g ło ść  dogodną  d o  o d d a n ia  
z a w ie ra ia c y m  ś ro d e k  nasenny , w y -  s trz a łu .

Trudniejsze życie 
nieuczciwych

(Dokończęme ze str. 1) z ośrodkiem  badania jakośc i 
nych przeszkód. N ie zawsze w yrobów  h u tn ic tw a  i  przem y- 
w łaśc iw ie  rozpa tryw ano  re k la - s łu  maszynowego ..Zetom”  jesz 
m acje. cze w  zeszłym ro ku  opracow a

N iek tó rzy  pracow n icy s ta ra li ły  kom pleksow y system  s»tero- 
5 w y łudz ić  ła pów k i. Dodatko w ania jakością. W  s ta c ji &  Ra 

w a opłata do kieszeni fachów  do-msku położono naciek na in -  
ca w a run kow a ła  np. w ydan ie  dyw idua lną  odpowiedzia lność 
samochodu w  okreś lonym  ko - za prowadzenie zleceń, co poz- 
lorze. P racow n ik  zakładu trans w o liło  lep ie j w ykorzystać m a- 
po rtu  w yspec ja lizow a ł 6ię w  szyny ł urządzenia o raz  zw ięk 
podrab ian iu  k a rt drogow ych, co szyć liczbę usług. P rzew idu je  
u m o ż liw iło  m u zagarnięcie co się. że zasady ta k ie  będą o- 
najim nie j 2,3 tys. l i t r ó w  e ty li-  bow iązyw ać w  w iększej liczb ie 
ny. s ta c ji tego przedsiębiorstwa.

Isto tną ro lę  odegra ło także Naw iązało ono też współpracę 
zaostrzenie przepisów wewnę- z PA N  w  celu zastosowania 
trznych. P recyzy jn ie j u ręgu lo- systemu in form atycznego do 
wano m. in . sp raw y związane sterow ania jakością  usług. Cho 
z m agazynowaniem  części i pa dzi tu  m. in . o wdrożenie m e- 
Hw. W  Łod z i postaw iono ta k -  tod do badania us-terek w y ro - 
że na organizację pracy. S łuż- bów m oto ryzacyjnych, 
by przedsiębio rstw a w spó ln ie  r, „Z  ko le i w  Szczecinie w yp ra ­

cowano szczegółowy system  
prem iow ania . Za każdą uzasad 
n ioną skargę czy rek lam ac ję  
brygadziście obniża się prem ie 
o 1/3. Trzeba w ięc dobrze p i l­
nować pracy, aby zasłużyć na 
dodatkow e pieniądze. N ie ła tw o  
też uzyskać roczne nagrody, 
gdyż każdy b łąd znacznie ob­
n iża szanse.

Pewną popraw ę w  os ta tn im  
roku  zanotowano także w  in ­
nych przedsiębiorstwach „P o l- 
m ozbytu” . W  sum ie jednak we 
w szystkich jego jednostkach 
daleko jest do sy tuac ji, k tó rą  
można by  uznać za zadowala­
jącą. W ciąż w ie lu  k lie n tó w  ma 
słuszne zastrzeżenia do jakośc i 
napraw .

pola do Opola". Oprócz wyko­
nawców nagrodzonych przez Ju­
ry, wystąpią zwycięzcy radio­
wych, telewizyjnych I prasowych 
list przebojów z ostatnich 12mie 
sięcy.

Festiwalową publiczność czeka 
ją ponadto dwa koncerty zorga­
nizowane w opolskim teatrze. W 
pierwszym koncercie —  piosenki 
aktorskiej I kabaretowej —  u- 
dział zapowiedzieli Krystyna Jan­
da, Edyta Geppert, Ireneusz Du­
dek, Wały JogieNońsJcie oraz po 
pularne zespoły kabaretowe. Od 
będzie się on w nocy z 22 na 23 
bm. i zostanie powtórzony naza­
jutrz. Drugi koncert (24 bm.) no­
si nazwę „Debiuty", a wystąpią 
w nim młodzi wykonawcy, m. in. 
laureaci krajowych przeglądów 
piosenki młodzieżowej I studenc­
kiej.

Brat zabił brata
K O S Z A L IN  P A P . P ro k u ra tu ra  

R e jonow a  . w  D ra w s k u  P o m o rs k im  
(w o j. k o sza liń sk ie ) p ro w a d z i ś ledz­
tw o  w  s p ra w ie  za b ó js tw a , do k tó ­
reg o  dosz ło  po  ro d z in n e j k łó tn i.  
Jaik u s ta lo n o  Ł2 bm . t r z e j m iesz­
k a ń c y  w s i B ra lin o  b ra c ia  W ies ław , 
S ta n is ła w  i  E ugen iusz N . p i l i  a l­
k o h o l. P o  p o w ro c ie  do  d o m u  po­
m ię d z y  S ta n is ła w e m  i  E ugen iuszem  
w y n ik ła  na p o d w ó rz u  sprzeczka. 
O b se rw u ją c  z o k n a  m ieszkan ia  trz e  
c i z  b ra c i W ies ław  w  p e w n e j c h w i 
l i  w ysze d ł na podw órze , d o b ie g ł do 
sp rzecza jących  się i  nożem  ty p u  
f in k a  zada ł k i lk a  c iosów  S ta n is ła ­
w o w i. C io sy  zadane m  in . w  serce 
s p o w o d o w a ły  n a ty c h m ia s to w ą
śm ie rć  o f ia ry .  Z a b ó jca  b ra ta  z b ie g ł 
z m ie jsca  z b ro d n i i  u k r y ł  s ię  w  o - 
k o lic z n y c h  lasach . W  w y n ik u  ener­
g iczn ych  p o szu k iw a ń  p ro w a d zo n ych  
przez fu n k c jo n a r iu s z y  MO i  porno 
c y  m ie js c o w e j lu d n o ś c i W ie s ła w  N . 
ju ż  na  d ru g i dz ień  zos ta ł u ję ty  i 
aresz tow any .

W  Międzywodziu

Pijany wczasowicz
napadł na posterunek MO
P R O K U R A T O R  re jo n o w y  w  K a ­

m ie n iu  P o m o rs k im  a re sz to w a ł m ie  
szkańca S ła w ko w a  w  w o j.  k a to w i­
c k im  41- le tn ie g o  Józe fa  L .  p rz e b y ­
w a ją ce g o  na wczasach w  M ię d z y ­
w o d z iu . P o  l ib a c j i  w  m ie js c o w e j 
re s ta u ra c ji „ D e l f in "  ze rw a ł on  ta ­
b lic ę  in fo rm a c y jn a  na śc ian ie  po ­
s te ru n k u  M O  1 w y b ił  w  b u d y n k u  
szyby. N as tępn ie  za a ta k o w a ł in te r ­
w e n iu ją c y c h  fu n k c jo n a r iu s z y  M O  
— Jeden .z m il ic ja n tó w  d o zn a ł o - 
b ra że ń  1 o d w ie z io n y  zos ta ł do szp i 
ta la .

w  te j sp raw ie

Finał „afery makulaturowej“ w Łodzi
Ł Ó D Ź  PAP. W SądiziLe W oje- kudziesdecioosóbowa gruoa orze 

wó-dżk-Lm w  Łodzi w ydany zo- stęp-ców w  la tach 1932— 1985 sy 
stai^ w y ro k  w  głośnej w  tym  stem atycznie k ra d ła  belowaną 
mieście spraw ie  określanej ja -  m aikulaturę z łódzkich d ru ka r­
ko „a fe ra  m aku la tu row a” . K i l -  n i i  przedsiębiorstwa te pon io­

s ły  s tra ty  w  wysokości około

Tragiczne skutki 
małżeńskiej kłótni
W A R S Z A W A  P A P . P ija ń s tw o  sta­

ło  s ie  p rz y c z y n ą  k o le jn e j t ra g e d ii.  
W  m in io n y  p o n ie d z ia łe k  d o  X IV  
K o m is a r ia tu  M O  p rz y  u ł.  L u d n e j 
w  W arszaw ie  zg ło s ił s ie , m ężczyzna, 
k tó r y  p o w ia d o m ił o  ś m ie rc i sąsia­
d ó w . m a łże ń s tw a  B .

J a k  u s ta lo n o , te g o  d n ia  m ąż K ry  
s ty n y  B . w y w o ła ł w ieczo rem  k o le j­
na m a łżeńską  k łó tn ię .  Z  m iesz­
k a n ia  — ja k  s tw ie rd z i l i  sąsiedzi 
d o c h o d z iły  o k r z y k i  i  odg łosy  ude­
rzeń . N i«  re a g o w a li p rz y z w y c z a  
je n i do  ekscesów, ja k ie  w y w o ły w a ł 
n ie  s tro n ią c y  o d  a lk o h o lu  sąsiad. 
O k . p ó łn o c y  M ie c z y s ła w  B. za w ia ­
d o m ił sąsiada o z a b ic iu  nożem  żo­
n y . N a s tę p n ie  w r ó c i ł  d o  s ieb ie , 
gd z ie  p o p e łn ił sa m obó js tw o .

m iliona  złotych.

Na ła w ie  oskarżonych, obok 
pracow n ików  d ruka rn i, zasiedli 
a jenci, k tó rzy  p rzy jm o w a li m a­
ku la tu rę  w  punktach skupu, a 
nasteonie sprzedaw ali ia p o  
wyższych cenach przedsiębior­
s tw u  surow ców  w tó rnych  „W tó r 
p o i ” .

G łów nym  oskarżonym  M iro ­
sław ow i R.. oraz M iros ław ow i 
B. i  M iros ław ow i K . sad w y­
m ie rzy ł k a ry  po 6 la t  pozba­
w ien ia  wo lności i  p o  300 tys. 
z ł g rzyw ny, częściowa ko n fis ­
katę m ien ia  oraz pozbaw ił ich 
p raw  pub licznych przez 3 do 4 
la t. Taktó same ka ry  otrzym a^ 
l i  Ryszard P. i  H e n ryk  R. dw aj 
a jenc i „W tó rp o lu ” .
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Kalejdoskop
sportowy

^  P O L K A  W anda R u tk ie -  1 
w ic z , uw ażana pow szechn ie  za < 
na jlepszą  a lp in is tk ę  ś w ia ta , , 
zano tow a ła  k o le jn y  o g ro m n y  
sukces — o k . 25 czerw ca do - ' 
k o n a ła  w e jś c ia  na d ru g i co i 
do w yso ko śc i szczy t św ia ta  , 
K 2  (8611 m ) p o ło żo n y  w  K a ­
ra k o ru m . P o lk a  zd o b y ła  szczyt 1 
tz w . d rogą  k la syczn ą  w  to w a - < 
rz y s tw ie  f ra n c u s k ic h  w s p in a - , 
czy : M ic h e la  P a rm e n tie ra  o- 
raz m a łżeńs tw a  L i l ia n  i  M a u - ' 
r ic e  B a rra rd . N ie s te ty , ju ż  w  ' 
czasie ze jśc ia  ze szczy tu  M . , 
1 L .  B a r ra rd  z g in ę li.

^  B A R D Z O  D O B R Z E  w y -  1 
p a d li re p re ze n ta n c i P o ls k i na , 
m is trzo s tw a ch  k ra jó w  s o c ja li­
s tyczn ych  w  m o d e la rs tw ie  kos 
m ic z n y m , k tó re  o d b y ły  s ię  w  
ru m u ń s k ie j m ie jsco w o śc i Su- 
ceava. W  k la s ie  m o d e li F  la  
(m ode le  w yso ko śc io w e  z taś ­
m ą) p ie rw sze  m ie jsce  w y w a l­
c z y ł W a ld e m a r M a z io łe k  — 
174,17 m . d ru g ie  A n d rz e j D rą ż - 
k o w s k i — 765;67, a szóste A n ­
d rz e j Ł y ż w ia k  — 634,64 (w szy­
scy z A e ro k lu b u  P R L).

a  M IS T R Z O S T W A  św ia ta  
k o s z y k a rz y  w k ra c z a ją  w  de- 
cvd u ją cą  fazę  — do zakończe­
n ia  p ó łf in a łó w  12 d ru ż y n o m  
pozos ta ło  po  je d n y m  s p o tka ­
n iu . T y lk o  t r z y  zespo ły  ZSRR 
1 B ra z y lia  o raz  Ju g o s ła w ia  za 
c h o w a ły  czys te  k o n to  i  za­
p e w n iły  sobie aw ans do  czo­
ło w e j c z w ó rk i,  k tó ra  w a lczyć  
będz ie  o m eda le . O c zw a rte  
w o ln e  ub iegać s ię  będą trz y  
d ru ż y n y : U S A , W ło c h y  i  A r ­
ge n tyn a , a w a lk a  zapow iada 
się p a s jo n u ją co .

^  15 B M ; J A K O  jeden  z o- 
s ta tn lc h  w y ru s z y ł z G dańska 
ja c h t „G e d a n ia ” , u d a ją c  się 
na tegoroczną „O p e ra c ję  Ż a ­
g ie l” . Ta f la g o w a  je d n o s tka , 
„J a c h t K lu b u  S to czn i G dań­
s k ie j im . L e n in a ”  Już po  raz 
t rz e c i b ie rze  u d z ia ł w  tego 
ty p u  rega tach .

N A  czarnomorskim wybrzeżu 
G ruzji sezon rozpoczęty. W tym  
roku w  kurortach Abchazji spę­
dzi urlop 7 milionów ludzi.

CA F—TASS

Po wyborach w Japonii

Pogoda dla Nakasone
DO OSTATNIEJ CHWILI premier Yasuhiro Nakasone nie by? pe­

wien, czy jego partia liberalno-demokratyczna uzyska zdecydowa­
ny sukces, dajqcy jej absolutną przewagę w parlamencie. Tui w 
przeddzień wyborów powiedział, że nie jest optymistą i że osiąg­
nięcie wysokiego zwycięstwa nie będzie rzeczą łatwą. Nie cho­
dziło bowiem o utrzymanie dotychczasowego stanu posiadania 
249 miejsc w 512-osobowym parlamencie, to byłoby za mało dla 
ambitnego premiera.
OGŁASZAJĄC po 18 miesiącach miera. Tylko więc wysokie zwy- 

nowe wybory Yasuhiro Nakasone clęstwo wyborcze będące dowo- 
podjął walkę o przedłużenie swo dem popularności Nakasone mo­
jej kadencji na dalsze lata. Zgod- gło spowodować zmianę statuto- 
nie bowiem z zasadami obowią- wych wymogów i przedłużyć ka- 
zującymi w jego partii, 30 paź- dencję partyjną I rządową obec- 
dziemika br. upływa termin spra- nego premiera. Tak się też stało, 
wowania przez niego funkcji prze Nakasone zwyciężył w trudnym 
wodniczącego partii, a tym sa- dla Japonii okresie. Eksport, ta 
mym musiałby w tym terminie dźwignia japońskiej gospodarki, 
zrezygnować ze stanowiska pre- został zagrożony rosnącą wartoś 

------------------ —-----------  "* jena na światowym rynku

Podziękowanie A. Piechniczkowi

Wstępna ocena Mundialu
P O D C ZA S  pos iedzen ia  P re z y d iu m  m a ń sk l re a liz a c ja  za łożeń p ro g ra - 

P Z P N  d o ko n a ło  15 bm . w s tę p n e j m u  k u ltu ra ln e g o , p ropagandow ego, 
oceny u d z ia łu  re p re z e n ta c ji P o ls k i o rg a n iza cy jn e g o  zyska ła  oceny po- 
w  m e k s y k a ń s k ic h  m is trz o s tw a c h  z y ty w n e , n a to m ia s t ce l sp o rto w o - 
ś w ia ta . J a k  p o in fo rm o w a ł d z ie n n i-  -s z k o le n io w y  i  m e d yczn y  ta k ie j o- 
k a rz y  w icep rezes  P Z P N , J e rzy  D o - ce n y  n ie  o trz y m a ł. S ty l g ry  i  m ie j

Były fa łszyw e...

Skonfiskowano 
m ilion zegarków 
„szwajcarskich"

G E N E W A  P A P . N a c a ły m  ś w ię ­
c ie  t y lk o  w  ty m  ro k u  s k o n fis k o ­
w a n o  co  n a jm n ie j m il io n  p o d ro b io  
n y c h  z e g a rk ó w  s z w a jca rsk ich . P o­
in fo rm o w a ł o ty m  rz e c z n ik  zw iąz­
k u  szw a jca rsk ie g o  p rze m ys łu  zegar 
k ó w . K i lk a  d n i te m u  w  w ie lu  sk le  
pach  w  B ru k s e li sko n fis k o w a n o  
1000 ze g a rkó w  ze s z w a jc a rs k im i 
z n a k a m i fa b ry c z n y m i C a r t le r  Ebel, 
G u cc i i  H u b lo t. D z ie w ię ć  osób a - 
re sz tow ano .

P o  ra z  p ie rw s z y  z d a rz y ło  s ię , * że 
z e g a rk i p o d ra b ia n e  n a jczę śc ie j we 
W łoszech 1 w  A z j i  zn a le z io n o  w  
sk le p a ch  w  s to lic y  p a ńs tw a  e u ro ­
p e jsk ie g o , a n ie  p rze ch w yco n o  ich , 
ja k  to  za zw ycza j b yw a ło , na g ra ­
n ic y . W  B ru k s e li s k o n fisko w a n o  
ta k ż e  w a rs z ta t, w  k tó ry m  k o p ie  
ze g a rkó w  za o p a tryw a n o  w  szw a j' 
c a rsk ie  z n a k i fa b ry c z n e .

W  N o w y m  J o rk u , m n ie j w ię c e j 
p rze d  m ies iącem , c e ln ic y  p rz y ję l i  
o k o ło  Soo ty s . fa łs z y w y c h  zegar­
k ó w  s zw a jca rsk ich .

ce n y  n ie  o trz y m a ł. S ty l g ry  
sce naszych  p i łk a rz y  w  M e ksyku  
b y ły  d a le k ie  od o cze k iw a ń .

„  w ys tę p u  naszych p i łk a rz y  w  
M e k s y k u  w y c ią g n ię te  z o s ta ły  p ie r ­
wsze w n io s k i. Z  ic h  tre śc i w y n ik a  
p o trzeba  d o ko n a n ia  zm ia n  ś t ru k -  
tu ra ln o -p ro g ra m o w y c h  i  p e rs o n a l­
n ych . Z m ia n y  w ym aga  np. syą tem  
szko le n ia  z a w o d n ik ó w ; sys tem  ro z ­
g ry w e k  (p ie rw sze  de cyz je  w  te j  
k w e s t ii zo s ta ły  ju ż  p o d ję te  — zm ia  
na re g u la m in u  lig ) ,  zasad tra n s fe ­
ró w  z a g ra n iczn ych  z a w o d n ik ó w  i  
tre n e ró w . W  s p ra w ie  t re n e ró w  l ig o ­
w y c h , p o trz e b n y  je s t także  b a r ­
d z ie j o fe n s y w n y  s ty l fu n k c jo n o w a ­
n ia  p io n u  m edycznego w  P Z P N .

W ie le  u w a g i pośw ięcono tał^że 
p iłk a rz o m  k a d ry  n a ro d o w e j. P rz e d  
k a d ro w ic z a m i p o w in n y  zos tać  po ­
s ta w io n e  wyższe w y m a g a n ia , d o ty ­
czące n ie  t y lk o  ic h  u m ie ję tn o ś c i 
czys to  s p o rto w y c h , a le  ta k ż e  n p . 
sposobu b y c ia , h ig ie n y , (p a p ie ro s y !)  
itp .

P re z y d iu m  p o d z ię ko w a ło  d o ty c h ­
czasow em u tre n e ro w i re p re z e n ta c ji 
A n to n le m u  P ie c h n ic z k o w i za je g o  
w k ła d  p ra c y  z re p re ze n ta c ja  Po4- 
sk i. W y s ta rc z y  tu  p rz y p o m n ie ć , że 
w  o k re s ie  5 .5 -le tn ie j p ra c y  A .  P ie - 
ch n iczka  nasza d ru żyn a  n a ro d o w a  
zd o b y ła  S m ie jsce  w  m is trz o s tw a c h  
św ia ta  w  H is z p a n ii, s ięgnęła p o  a- 
w ans  do f in a łó w  m e k s y k a ń s k ic h  
m is trz o s tw  św ia ta . P re z y d iu m  z ło ­
ż y ło  ta kże  p o d z ię ko w a n ie  w s z y s t­
k im  osobom . In s ty tu c jo m , o rg a n iz a  
c jo m , k tó re  w s o ó łn rs c o w a ły  w  
p rz y g o to w a n ia c h  do M S ’86.

c iq  .
monetarnym. Powstała bowiem u- 
zasadniona obawa, że drożejące 
wskutek tego towary madę In 
Japan stracą swoją konkurencyj­
ność, zwłaszcza na najważniej­
szym amerykańskim rynku. Pod a- 
dresem Nakasone padało wiele 
gorzkich zarzutów, że niedosta­
tecznie broni rodzimych interesów 
i zbyt ulega swemu przyjacielowi 
Reaganowi dostosowując swoją 
politykę do żądań amerykańskich.

Za premierem przemawiała jed 
nak, co może wydawać się pa­
radoksem, właśnie owa trudna sy 
tuacja. Japończycy zdawali sobie 
bowiem sprawę z tego, że każdy 
jego następca, z tej samej rzą­
dzącej partii, będzie musiał do­
piero umacniać' swą pozycję za­
równo w kraju jak i za granicą, 
a więc że w tak skomplikowanej 
sytuacji lepszy jednak będzie 
znany I doświadczony Nakasone, 
niż ktoś nowy zupełnie. Tym bar­
dziej, że premier jest mocną oso­
bowością i prowadzi politykę 
sposób dynamiczny, wywierający 
wrażenie na przeciętnym wybór-

Andrzej ZYCHOWICZ

Broń chemiczna

Nadzieje na zakaz
G E N E W A  P A P . J a k  p o d a je  A -  

genc ja  R eu te ra  z G enew y, p ow o­
łu ją c  się na ko ła  d yp lo m a tyczn e , 
b r y ty js k a  in ic ja ty w a  w  sp ra w ie  
p rze rzucen ia  pom ostu  w  dz ie d z i­
n ie  rozb ieżnośc i m ię d z y  W aszyng­
tonem  i  M oskw ą na o d c in k u  po­
w szechnego zakazu b ro n i chem icz­
n e j o ż y w iła  n a d z ie je  na p rze ło m  
w  ro k o w a n ia c h  ro z b ro je n io w y c h  
tk w ią c y c h  w  im pasie .

Przegląd
wydarzeń
O  W E W T O R E K  na k o n fe ­

r e n c j i  p ra s o w e j w  M o skw ie  
k ie ro w m k  W yd z ia łu  In fo rm a ­
c j i  ra d z ie ck ie g o  M S Z  G ie n n a - 
di1 G ie ra s im o w  z w ró c ił uw agę 
d z ie n n ik a rz y  na podstaw ow e 
te z y  i  te n d e n c je  ra d z ie c k ic h  
p ro p o z y c ji ro z b ro je n io w y c h .

G ie ra s im o w  p o in fo rm o w a ł, 
że s p e c ja ln i p rze d s ta w ic ie le  
ZSR R  u d a ją  się do  w ie lu  k ra  
jó w  św ia ta  w  ce lu  p rzekaza ­
n ia  sze fom  p a ń s tw  i  rządów  
ustnego  p o s łan ia  se k re ta rza  
genera lnego K C  K P Z R  M ich a ­
i ła  G orbaczow a.

G. G ie ra s im o w  z w ró c ił na ­
s tępn ie  uw agę  na ogrom ne  
znaczenie p ro je k tu  uczonych  
ra d z ie c k ic h  i  a m e ry k a ń s k ic h  
w  sp ra w ie  um ieszczen ia  apa­
ra tu ry  s e jsm o g ra ficzn e j do 
k o n tro lo w a n ia  w y b u c h ó w  Ją­
d ro w y c h  o d p o w ie d n io  na te ­
r y to r iu m  ra d z ie c k im  i  a m e ry ­
k a ń s k im .

^  15 B M . W  IN A U G U R A C J I 
w  K ijo w ie  w y s ta w y  „S d ie ła - 
no  w  Polsze”  w z ię li u d z ia ł 
w ic e p re m ie r W ła d y s ła w  G w iaz  
da, a ta kże  k ie ro w n ik  W ydz ia  
łu  E konom icznego  K C  P ZP R  

M a re k  H o łd a k o w s k i, m in is tro ­
w ie : h u tn ic tw a  i  p rze m ys łu  
m aszynow ego Janusz M a c ie je - 
w icz , go sp o d a rk i m a te r ia ło w e j 
i  p a liw o w e j J e rzy  W oźn iak , 
m in is te r  h a n d lu  w e w n ę trzn e ­
go i  u s ług  J e rzy  Jó ź w ia k , a 
ze s tro n y  gospodarzy zastęp­
ca p rzew odn iczącego R ady  M i 
n is tró w  U k ra iń s k ie j SRR S ta­
n is ła w  G ie rc z k o  o raz lic z n i 
p rz e d s ta w ic ie le  życ ia  gospo­
darczego re p u b lik i.

^  P R Z E B Y W A JĄ C Y  z o f i­
c ja ln ą  w iz y tą  w  W . B ry ta n i i  
m in is te r  sp ra w  za g ra n iczn ych  
ZSRR E d u a rd  S zew ardnadze 
p rz e p ro w a d z ił koń co w ą  rozm o  
w ę  z b ry ty js k im  m in is tre m  
sp ra w  za g ra n iczn ych  G e o ffre - 
ye m  H ow em . o m ó w io n o  m . 
in .  p ro b le m y  odnoszące się 
do bezp ieczeństw a e u ro p e jsk ie  
go.

^  A N D R IE J  G R O M Y K O  
p rz y ją ł w e  w to re k  na K re m ­
lu  b y łe g o  p re zyd e n ta  U S A  R1 
ch a rd a  N ix o n a , k tó r y  p rze b y ­
w a  w  Z w ią z k u  R a dz ieck im  
p ry w a tn ie . W  tra k c ie  o tw a r­
te j,  sw o bodne j ro z m o w y  szcze 
go lną  uw agę  zw ró co n o  na o- 
becną sy tu a c ję  m ię d zyn a ro d o ­
w ą  i  p ro b le m y  s to su n kó w  ra - 
d z ie cko -a m e ryka ń sk ich .

A  K A Ż D A  ro d z in a  ew a ku ­
ow ana  z 30-k ilo m e tro w e j s tre ­
f y  w o k ó ł e le k tro w n i w  C zer- 
n o b y lu  p o w in n a  p rze d  z im ą 
o trz y m a ć  w ła s n y  dom  lu b  
m ieszkan ie . Ja k  in fo rm u je  
d z ie n n ik  „ Iz w ie s t la ” , cz te ry  
tys ią ce  d o m ó w  m a zostać zbu 
da w a n ych  do  1 p a źd z ie rn ika  
b r . t y lk o  w  h o m e ls k im  obw o­
dzie  na B ia ło ru s i.

ć  P O D C ZA S  p ra c  o g ro d o ­
w y c h  m ieszkanka  m ias teczka  
Z o ło ta r je w k a  (R osja C e n tra l­
na). T a tja n a  P ija n z ln a  w y k o ­
pa ła  g lin ia n y  g a rn e k  w y p e łn io ­
n y  m o n e ta m i sp rzed  170 la t .

Finał „cudownych wyników“
(Dokończenie ze str. 1)

We wtorek redakcja otrzyma­
ła komunikat Prezydium PZPN, 
które tej właśnie sprawie poświę 
ci?o Jedno ze swych ostatnich 
posiedzeń.

Oto treść tego dokumentu:

KOMUNIKAT 
PREZYDIUM PZPN

„OSTATNIE zmiany w regula­
minie rozgrywek ligowych w se­
zonie 1986/87 spotkały się z 
przychylnym przyjęciem opinii pu 
blicznej, jako obiecująca próba 
położenia tamy przed praktyka­
mi wypaczającymi sens sporto­
wej rywalizacji w zawodach pił­
karskich.

Społeczna krytyka przebiegu 
ostatnich spotkań ligowych w 
poprzednim sezonie znalazła po­
twierdzenie w zebranych materia 
łach, w szczególności w opi­
niach obserwatorów związko­
wych I sprawozdaniach praso­
wych. Mimo że postępowanie 
wyjaśniające nie ujawniło fak­
tów przekupstwa lub zmowy, Pre­
zydium PZPN uznało, że sprzecz 
ne z duchem rywalizacji sporto­
wej, a zaistniałe w rozgrywkach 
wypadki upoważniają do wyciąg 
nięcia konsekwencji. Prezydium 
PZPN postanowiło:

1. Wprowadzić zakaz transfe­
rów zagranicznych na okres 
dwóch lat dla zawodników: Ru­
chu Chorzów, GKS Katowice, Le 
chii Gdańsk, Bałtyku Gdynia, 
Motoru Lublin I ŁKS Łódź,

2. Zakazać wyjazdów zagrani­
cznych w celach sportowych 
pierwszemu zespołowi Ruchu 
Chorzów na okres jednego ro­
ku;

3. Zrezygnować z udziału tre­
nera Ruchu Chorzów —  Włady­
sława Zmudy, w pracach Rady 
Trenerów PZPN;

4. Zobowiązać Kolegium Sę­
dziów PZPN do rozszerzenia spra 
wozdań arbitrów z zawodów o 
ocenę sportowej rywalizacji I 
zaangażowanie zawodników;

5. Zmodyfikować system funk­
cjonowania obserwatorów PZPN 
poprzez poszerzenie składu o 
działaczy OZPN, wyróżniających 
się szczególnie wysokimi kwalifi­
kacjami I objęcie obserwacjami 
wybranych spotkań w czasie 
trwania całego sezonu;

6. Upoważnić Wydział Gier 
PZPN do bieżącego weryfikowa 
nia zawodów ligowych, m. in. w 
oparciu o rozszerzone sprawoz­
dania sędzłów I obserwatorów, 
a takie relacje I oceny środków 
masowego przekazu;

7. Na mocy paragrafu 21 re­
gulaminu rozgrywek piłkarskich o 
mistrzostwo I I II ligi upoważ­
nić wydział gier do stosowania 
następujących decyzji:

a) pozbawienie zdobytych 
punktów;

b) nakaz powtórzenia meczu;
c) zakaz zawierania transfe­

rów;
d) zakaz wyjazdów zagranicz­

nych.
8. Nałożyć na OZPN-y obowią 

zek systematycznego analizowa­
nia peziomu zawodów piłki noż­
nej oraz wszystkich z tym zwią­
zanych wynaturzeń, piętnowa­
nych m. in. w prasie. Prezydium 
wyraża zaniepokojenie symptoma 
tycznym brakiem reakcji ze stro­
ny OZPN-ów i zarządów klubów 
I I II ligi na społeczną krytykę 
sytuacji w piłce nożnej.

Prezydium PZPN potępia sta­
nowisko OZPN w Katowicach, u- 
chylającego się od podjęcia a- 
nalizy przyczyn niskiego poziomu 
g>7 Ruchu Chorzów w rundzie 
wiosennej oraz rażącego waha­
nia formy Innych drużyn I i II 
ligi z tego okręgu.

9. Zobowiązać Radę Trenerów 
PZPN do sukcesywnego przed­
stawiania Prezydium stosownych 
wniosków w trakcie trwania se­
zonu w oparciu o analizy tre­
nerów klubowych;

10. Zwrócić się do organów kon­
troli I ścigania o pomoc w u- 
jawnianiu prób i faktów ucieka­
nia się do przekupstwa lub In­
nych karygodnych praktyk, wy­
paczających sens rywalizacji 
sportowej.

Prezydium PZPN wyraża po­
dziękowanie wszystkim autorom 
listów skierowanych do władz 
związku, a sugerujących sposo* 
by przezwyciężania kryzysu ligi. 
Obfita korespondencja była in­
spiracją do przedstawionych już 
zmian w regulaminie rozgrywek 
I i II ligi.

Zwracamy się do prasy o 
większą jeszcze pomoc w 
ujawnianiu najdrobniejszych na­
wet przykładów lekceważenia 
swoich powinności przez organi­
zatorów I aktorów widowiska, ja 
kim ma być mecz piłkarski. Pu­
bliczne piętnowanie zmowy bę­
dzie każdorazowo sygnałem do 
podjęcia przez PZPN odpowied­
nich sankcji.

Tylko społeczne wsparcie wy­
siłków PZPN może zapewnić 
zwycięstwo czystej gry na wszy­
stkich boiskach".

Warszawa 14 lipca 1986 r.
Prezydium PZPN

*  *  *

TYLE komunikat Prezydium 
PZPN. Można jedynie pozytyw­
nie ocenić wysiłki działaczy 
PZPN, zmierzające do ustanowię 
nia porządku w naszej ligowej 
rzeczywistości. Już po raz drugi 
w ciągu tygodnia podejmują o-

n? decyzję o daleko Idących 
zmianach i konsekwencjach.

Rzecz jasna nie gwarantują 
one natychmiastowego oczyszczą 
nia naszego piłkarstwa ze zja­
wisk negatywnych. Najważniej­
sze, że już nie tyłko je zauwo- 
żono, ale próbuje się Im przeciw 
działać. Czy podjęte decyzje I 
kary okażą się skuteczne —  po­
każe przyszłość. Godne pochwa­
ły jest to, że pierwszy krok na 
drodze porządkowania naszego 
futbolu został zrobiony. Działa­
cze PZPN zapowiadają dalsze.

Przedstawiając dziennikarzom 
powyższe decyzje Prezydium 
PZPN poinformowano takie, że  
podobne wyjaśnienia prowadzo­
ne są w odniesieniu do klubów 
ll-ligowych. Tam tei no finiszu 
ostatnich rozgrywek działy się 
różne „cuda". W  dochodze­
niach tych z władzami PZPN 
współpracują już organa iciga- 
nia.

Obecny na wtorkowej konfe­
rencji prasowej b. trener nasze} 
reprezentacji Antoni Piechniczefc 
również wyraził swój pogląd na 
temat decyzji PZPN:

„Świadczą one niezbicie o 
tym, że działaczom z PZPN. tak 
samo jak nam wszystkim, zależy 
na czystości polskiego futbolu li­
gowego. Widzę w stanowisku 
Prezydium PZPN nię tylko opera 
tywność w działaniu, ale także 
wiele odwagi. Mam nadzieję, że 
to pomoże zlikwidować niepra­
widłowości, ale moim zdaniem 
rejestr ukaranych klubów powi­
nien być nieco dłuższy«.".
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Dzieci z  Polski, Bułgarii, NRD i radzieckiej Łotwy w Czarnocinie

Zabiorą stąd
piękne wspomnienia

P R Z Y JE Ż D Ż A M Y  na m iejsce, d a li popis śpiewając wesołe, sami. Nadarza się w ięc wspa- 
C iekaw a jestem  czy w ie le  zm ie- ludow e p rzyśp iew ki. n ia ła  okazja k u  temu. by  cze-
n i ło  s ię  tu  od osta-tniego m o- „
jego pobytu , gdy by łam  jesz­
cze m łodą harcerką. Pogoda 
n ie  najlepsza, słońce co chw i­
la  chow a się za chm ury, w ie je  
s iln y  w ia tr.  A le  w  lesie jest 
cicho i  spoko jn ie. •

m ó w i kom endantka S a  chce . « le d « «  w i« ce j niż 
- p o n o w n ie  w  C zarnocin ie go- ' ' " 7 .  ^ Ł y ™  Tb'o'aie

goś się nauczyć. Przecież har

ścim y obok harcerzy z W ado­
w ic  i  S ta rgardu  Szczecińskie­
go 34-osobową grupę p ion ie rów

wszystko tu  odbyw a się zgod­
n ie z ha rcersk im  regulam inem .

Łańcuszki ze Słupska

we i pomoc-

ło tew sk ich  z ^ r i / m " S e 7 -  °  *> » > •** *
. «a . ..» nastyka. szorowanie, apel, ś n ią - . ne i techni-

danie. Każdego dnia inna  g ru - ’.Czne, głowi-

dzie ogrom ny ruch. Słychać lewu.

le w em  harcerze s tw o rzy li po garsk ich  z Burgas. Razem od- ,
ra z  ko le jn y  m altańską w ioskę, poczyw ać tu  będzie 294 dzieci ? a p rze jm u je  obow iązk i gospo- 
W ejścia n a  teren strzeże h ra -  i m łodzieży. W a ru n k i obozowa- : f , rz,a; vrz3d'z l ,w. ku ch n i’ p rzy '  
m a zb ita  z grubych  sosnowych n ia , m im o pew nej p row izo rk i, •POZ,° f  i ym  narodowe
b a li. Jeszcze ty lk o  m e ldu jem y dobre. D o datkow ych a tra k c ji u?ta la . Program  za-
się m ło d z iu tk ie j w a rtow n iczce dostarcza ładna plaża, czysta i  c ' f . a n ^;UJ? wieczorne ogn i- 
i  po c h w ili s ta jem y pośrodku bezpieczna na przestrzen i k i l -  ® a* u je  porządek i dy-
rozległego obozowiska. _ Wszę- kudziesięciu m e trów  woda Z a - 6C| ^ ^ n0% T ło re S e  obozu na rzu ­

ca ry tm  pracy i  zabaw. W ie l­
k ie  lasy, kom pleks d z ik ich  łąk, 
wreszcie piaszczysty brzeg Za­
lew u Szczecińskiego. W  ciągu 
trzech tygodn i można zwiedzić 
ty lk o  n ie w ie lką  część te j p ięk­
n e j Okolicy. Oprócz tego po­
szczególne g rupy narodowościo­
we będą organ izow a ły co ja k iś  
czas swoje dni. Ozień polski 
ju ż  niedługo — 22 lipca.

W  nam iotach m iędzy drzewa­
m i. przy śpiewie i  pląsach ju ż  
w  k ilk a  godzin po przyjeździe 
zacieśnięte zostały serdeczne 
w ięzy p rzy jaźn i. Czy is tn ie ją  
b a rie ry  językowe? Wszyscy są 
tu p rzy ja c ió łm i i  rozum ie ją  się 
zupełnie dob/ze. W ystarczy

,  , ,  , , gest. by odgadnąć m yś li ko-
sm iech i  naw o ływ an ia . M ija -  P ionierzy z NRD, 12-, 13-le tni leg i z NRD czy B u łg a rii.  A  jeś- 
m y  d w ie  m ałe dziewczynki, chłopcy i  dz iew czynki p rzy je - l i  nie pom agają ręce. nieza- 
C iem ne oczy, czarne w łosy i  ch a li tu  z je dne j szkoły. Na wodna okazu je się znajomość 
śniada cera zdradzają. sw o ich obozach organizowanych języka rosyjskiego.

—  Chyba B u łga rk i?  — za- w  k ra ju  n igdy n ie  m ieszkają Kończy się m oja  w izy ta  w 
s ia naw iam  się i  ruszam  da le j, w  nam io tach . Lecz wcale ich obozie i  ty lk o  żal, że n ie  m o- 
N aprzeciw  nam  wychodzi w  to n ie przeraża. Są zadowoleni, gę tu  zostać. N iechaj p rzy og- 
ga low ym  m undurze kom endant —  Życie pod nam io tem  jest n iskach w  Czarnocinie wciąż 
^ M a lty  86”  hm . P L  E lżb ie ta tak ie  rom antyczne — m ó w i rozbrzm iew a sta ra  harcerska

W spólna zabawa w  Czarnocinie.

Żo łna. jedna z N iem ek.
-—_W te j c h w ili —- m ów i dh. Harcerze ze s targardzkiego 

E lżb ie ta  —  m łodzież czyn i hu fca  szczerze przyznają, że 
osta tn ie  p rzygo tow an ia  do u ro -  p ion ie rzy  z Ł o tw y  są bardz ie j 
czyste j in a u g u ra c ji H a rcersk ie j dokładn i, zdyscyp linow an i i 
A k c j i  L e tn ie j „G ry f ”  i  o tw a r-  w ięce j uw agi p rzyw iązu ją  do 
c ia  M iędzynarodowego Obozu czystości w  nam iotach n iż  on i 
P o ko ju  i  P rzy ja źn i „M a lta

pieśń:
K to  raz p rzy ja źn i poznał moc, 
nie będzie t rw o n ił słów, 
przy innym  ogniu, w  inną noc 
do zobaczenia znów.

B lanka C H M U R Z Y N S K A

ce nawiewo­
we, suwni- j 
ce montażo­
we itp. Oko- | 
ło 20 proc. 
produkcji
przeznacza się na eksport (głównie łańcuchy kotwiczne) m. in. do 
Holandii, RFN, W. Brytanii i Finlandii.

NA ZDJĘCIU: Ireneusz Wiła przy malowaniu łańcuchów kotwicz­
nych.

Fot. CAF — St. Kraszewski

Co ma ła ta  do fio letowych portek?

Usługi, usługi.®  o

N im  rozpocznie się u roczysty 
apel i  n im  fa n fa ry  obw iesz­
czą, że nadszedł czas harców, 
zabaw y ł  radości, zwiedzam y 
obozowisko.

Duże, w ieloosobowe n ą jn io ty  
tw o rzą  trz y  podobozy. Wejście 
do jednego z  n ich  zdobi napis: 
„G o lden  Pax C ity ” . Co k ro k  
to tem y, może jeszcze nie n a j­
zgrabniejsze, ale przecież to 
dop iero początek „ la ta  z k o ­
m a ra m i” . R egulam in czystości 
i  pun k ta c ja  in fo rm u ją , że bru. 
da* w  nam iocie, to aż dwa 
p u n k ty  ujem ne. Chyba m altań. 
czykom  n ie  zabraknie w ody 
do m ycia?

N a wzgórzu s to i m urowana, 
z praw dziw ego zdarzenia kuch­
n ia  1 ja da ln ia . D a le j k ilk u m e ­
tro w a  u m yw a ln ia  z bieżąca 
wodą, k o t ły  grzewcze i  nam io t 
h ig ien iczny. O bok m ałe dom ki: 
a m bu la to rium  i  siedziba ko ­
m endanta obozu,
, W ojskow a o rk ie s tra  daje syg 

n a ł do rozpoczęcia uroczystości. 
H a rce rsk i apel, oboźny składa 
m eldunek kom endan tow i o go­
towości p io n ie ró w  i  harcerzy 
do o tw a rc ia  obozu p o ko ju  i 
p rzy jaźn i. Na masztach łopoczą 
cztery f la g i: czerwona, czarno- 
żółto-czerwona, b ia ło-z ie lono- 
czerwona i  b ia ło-czerw ona. 
P rzyby łym  gościom, p rzy jac io ­
łom  harcerstw a i  p ion ie rom  z 
zaprzy jaźn ionych m ias t —  R y­
gi. Burgas i G re iifswaldu c ie ­
kaw y. b a rw n y  p rogram  przed­
s ta w ił „M a ły  K o n ia kó w ”  — 
dziecięcy zespół, fo lk lo rys tycz ­
ny. S p o tka li tu  sw ych  znajo­
mych, harcerzy ze Szczepu I

CO T U  DU ŻO  M Ó W IĆ : do pierwszego coraz dalej. Ow 
„p ie rw szy”  to  oczywiście sym boliczny dzień w yp ła ty  pensji, 
poborów, zarobków, uposażenia, honora riów  i  co tam  jeszcze. 
Po raz setny n icu jem y na wszystkie s trony nasze domowe w y ­
d a tk i, zastanaw iając się na czym by tu  jeszcze można było 
oszczędzić.

K A Ż D A  rodzina  m a w  te j zubożają osobowość itd . P ro- 
m ierze sw o je  doświadczenia, m ów iąc bez konce rtu  w
natom iast ekonom iści pow iada- filh a rm o n ii,  sp ływ u ka jakow e- 
ją  na to: w  la tach  osiem dzie- &° czy rodzinnego w ieczoru 
s ią tych nastąp ił znaczny spa- w z y  lam pce w ina  życie ja kb y  
dek spożycia (...nie m a rady. t o  RADY-
tak  to się fachowo określa) M A  N A   ̂ TO R A D \.
usług: ku ltu ra ln ych , tu rys tycz - w ie le  przyjem ności p rzy jdz ie  
nych, sportow ych, w ypoczynko- je dnak odłożyć do^ lepszych cza- 
wych i  gastronom icznych. Tc sbw_. Jest je dna« ca ły  krąg 
bardzo niedobrze, dodają, po- usLig zwanych b y t o w y m i ,  
nie waż a ku ra t te us ług i g ra ja  k tb rych  trud no  się obejść, 
bardzo ważną ro lę  w  ksz ta łto - ^ o z n a  me kup ić  ks iążk i ale 
w a n iu  sposobów postępowania. bu ty  Podzełować trzeba. M oż- 

na zrezygnować z w ycieczk i za

Z prakżyki sądownictwa pracy

„...wypiłem tylko pół litra“
(Dokończenie ze s ir. 1) Dozorca ten b y ł za trudn iony na wodawstw ie, spraw  w y n ik a ją -  

pó ł etatu, w  zw iązku z tym  na cych ze stosunku zatrudn ien ia
Do dzia łan ia sk ło n iła  m nie  chęć psa przypada ło n ie 400, lecz 200 jest m nie j?
pom ocy ludziom . Tu, w  Sądzie z ło tych miesięcznie. D y re k to r —Z m oich obse rw acji w yn ika ,
Pracy,^ stykam  się z au ten iycz- uznał, że,psu rów nież należy się że tak. M n ie j też odwołań. Przy 
nym  życiem. Na wokandę t ra -  ty lko ... pó łetat. W łaścic ie l psa pomnę, iż  od decyz ji Rejono- 
f ia ją  spra^wy, k tó re  pow inn y  dyrektorską decyzję zaskarżył, wego Sądu Pracy przysługuje 
być załatw iane w  zakładach p ra  Spraw a dotyczyła  200 zło tych odw ołanie do W ojewódzkiego Są 
cy. U  źródła spornych p ró b ie - m iesięcznie! D la  kom b in a tu  du Pracy. W  przypadku zaś, gdy 
m ów  na l in i i  p racow n ik  —  p ra - PGR —  żadna suma, d la  czło- W ojew ódzki Sąd Pracy jest 
codawca zby t często leży upór w ieka  u trzym ującego ' tego pe- pierw szą instancją  —  odw ołanie 
i  w yb u ja ła  am b ic ja  je dne j ze chowego psiaka sprawa istotna, do Sądu Najwyższego przysługu 
stron. R ozpatru jem y też często —  Czy W ojew ódzki Sąd P ra - je  ty lk o  w  szczególnych p rzy - 
sp raw y w ie lu  lu d z i us iłu jących  cy rozpatru je  rów nież odw oła- padkach, na m ocy re w iz ji nad- 
dowieść swej ra c ji za wszelką n ia  od ka r np. za nieprzestrze- zw ycza jnej.
cenę. Rozum ują na zasadzie; ganię przepisów ustaw y o w y - —  N ie pow iedzie liśm y jeszcze 
„Przecież żyję  w  socja lizm ie i chowaniu w  trzeźwości? 0 jednym : czy dużo p racow n i-
nalezy m i się... Bez wzg lędu na —  Tak, ta k ich  spraw  je s t kó w  odw ołu je  się od zwoln ień 
to  co w a rta  jest m o ja  praca” . sporo. Charakterystyczne, że z pracy?

Czego dotyczą ta k ie  spory? w ję kszość ukaranych w  zak ła - —  N ie dysponuję taką  s ta ty - 
Y  ca~ dach za leS° rodza ju  p rze w i- styką. N iem n ie j na wokandę — 

ości lu b  częściowo za re gu la rn i- n jenia w  ogóle n ie  rozum ie o co ja k  obserw uję —  w chodzi dużo 
Il l®p.rzy™ a“ chodzi. „Proszę sądu —  m ów ią  spraw, k tóre  pośrednio w yw o łu - 

. {e ” agro*?y * W ojew ódz- —  w yp iliśm y  w  czterech pó ł l i -  ją  przepisy o re fo rm ie  gospodar
m nóstwo rozpa tru je  tez tra  w ódki, a. tu  zab iera ją  całą czej. W n ie k tó rych  f irm a ch  dy-f * 5 ^ .  czterna"  prem ię, jeszcze m oje  nazw isko rekc je  zw a ln ia ją  zbędnych — 
c w S f v ak°  p ?.wod w is i na specjalnej ta b lic y  ja k  ich  zdaniem  —  pracow ników .

Zt JG’- 1Z- k  + jakiegoś bum elanta, a ja  jestem  M a ją  o n i pełne p raw o dochodzę 
-1 n -le. J+est dobrym  pracow nik iem . Co to n ia  swych ra c ji.  Zdarza się ta k -  

—3 i l f f  k*0 pracuje, is totne j est lLtra na czterech...”  U -  że. że zw o ln ien ia  obe jm u ją  n ie - 
e o trzym ał... k a ra n i w  zakładach p ró b u ją  m ie  w ygodnych. Rzeczą sądu jest

S potykam y n ieraz „p ro b le m y”  rzyć  karę ilośc ią  w yp itego a l-  usta lenie p ra w d y  ob iek tyw ne j,
^  •• —----------j — ««■ w iju  i hum orystyczne. O to w  pew nym  k-oholu! przede w szystk im  pomoc czło-
orodow iskow ego im . M ik o ła ja  kom binacie PGR stróż m ia ł psa, — Czy od lipca  ub. roku , w iekow i, który, dochodzi swych 
K o p e rn ika  z  W adow ic, Razem Iza  k tórego o trzym yw a ł dodatek, k ie dy  nastąp iły  zm iany w  usta- p ra w —

»miasto, ale odzież do p ra ln i 
chem icznej od czasu do czasu 
zanieść należy.

K O M IT E T  G ospodarstw a D om ow e­
go p rz e p ro w a d z ił n ie d a w n o  bada­
n ia  w  sześciu m ia s ta ch  w o je w ó d z ­
k ic h  (w  W arszaw ie , Ł o d z i, K a to w i­
cach. Bydgoszczy, P io trk o w ie  T ry ­
b u n a ls k im  i  B ia ły m s to k u ) in te re su  
ją c  się w ła ś n ie  u s łu g a m i b y to w y m i. 
A  m . in . s iec ią  p u n k tó w , p o p y te m  
na  ro z m a ite  u s łu g i, cenam i i td .  O 
ocenę s y tu a c ji poproszono p rz y  
ty m  m ieszkańców  ty c h  m ia s t. O ka 
za ło  się, że s to su n ko w o  n a jła tw ie j 
sko rzys ta ć  z u s ług  k o le jn o : m ag la  
p rasu jącego , szewca, k ra w c a , p ra l­
n i ch e m iczn e j, p u n k tu  n a p ra w y  
sp rzę tu  R T V . ze g a rm is trza , p u n k tu  
re p a sa c ji pończoch i  p u n k tu  nap ra  
w y  sp rzę tu  gospodarstw a dom ow e­
go. N a to m ia s t znaczn ie  rz a d z ie j roz 
m ieszczone są p u n k ty ,  w  k tó ry c h  
p rz y jm u ją  odzież do p rz e ró b k i, a 
ta kże  a rty s ty c z n e  ce ro w n ie . Ze świie 
cą trze b a  szukać s z k la rzy , ś lusa rzy  
i  s to la rz y .

R o d z in y  n a jczę śc ie j k o rz y s ta ją  z 
us łu g  szewca, m ag la  p ra su ją ce g o  ł  
p ra ln i ch e m iczn e j. N a jw ię c e j spo­
śród  a n k ie to w a n y c h  o m ija  z a k ła d y  
k ra w ie c k ie . O dstrasza ją  ic h  p rzede 
w s z y s tk im  ceny , a d a le j z ła  ja ko ść  
us ług , d łu g ie  te rm in y  ic h  w y k o n y ­
w a n ia  i  n ieza d o w a la ją ca  obs ługa .

M ie szka ń cy  w ie lu  m ia s t z n iezado 
w o le n ie m  p o d k re ś la ją , że w  osta t­
n ic h  la ta c h  ba rd zo  w ie le  u ży tecz­
n y c h  p u n k tó w  u s łu g o w ych  z liik w id o  
w ano. R ze m ie ś ln icy  p rz e s ta w ia ją  się 
często na b a rd z ie j o p ła ca ln ą  p ro ­
d u k c ję  w y ro b ó w  g o to w y c h . Z na ­
cie? Z n a m y.

A U T O R K A  badań, Jadw iga 
Rydzewska, n ie  bez ra c ji po­
stu lu je . aby us ług i takie , ja k  
p rze róbk i k raw ieck ie , napraw a 
obuw ia  czy repasacja pończach 
b y ły  szczególnie chronione, 
ponieważ ko rzys ta  z n ich  znacz­
na liczba  osób o najniższych 
dochodach. Chodzi tu  przede 
w szystk im  o wprow adzen ie 
pew nych u lg  podatkow ych, aby 
prowadzenie tak ich  p u n k tó w  
stało się ba rdz ie j opłacalne.

Jan S K A L N Y
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Mniej samochodów na asygnaty

Długa drop do czterech kółek
SAM O CH O D Y to temat... nerw ow y. Szczególnie d la  tych, k tó ­

rzy dokonali przedp ła t na „kró lew icza ”  po lskich  szos —  „m a ­
lucha” , bardzie j dostojnego „Poloneza” , a także chc ie li się 
stać szczęśliwym i posiadaczami natow skiego weterana obecnie 
zwanego „FSO 1500” . A u ta  te w yda je  się w  „P o lm ozbytach 
z m nie jszym  lu b  w iększym  opóźnieniem, spowodowanym  n ie ­
regu la rn ym i dostaw am i z fa b ryk  —  w arszaw skie j i  b ie lsk ie j.

IL E  przybędzie ich  w  br.? 90 
tys. „F ia tó w  126p”  dostarczy b ie l 
ska FSM. Pozw oli to  w yrów nać 
zaległości w  przedpłatach na rok 
1985 i u m o ż liw i dostawę około 
20—25 proc. „m a luchów ”  wyloso 
w anych na ro k  bieżący. Żerań- 
sk ich  „FSO 1500”  na przedp ła ty 
m a być wydanych około 20 tys. 
sztuk. T ym  sam ym  w yrów nane 
zostaną zaległości ro ku  m in ione 
go i  40—45 proc. tegorocznych. 
T y le  ty lk o  szczęśliwców o trzy ­
m a swoje samochody. W  na jgor 
szej sy tuac ji są po tenc ja ln i w ła ­
ściciele „Polonezów” . W  1986 r. 
n ie zostaną odrobione zaległo­
ści... 1985 roku. P rzew idu je  się, 
że do k lie n tó w , k tó rzy  w n ieś li 
p rzedp ła ty do PKO, t ra f i ty lk o  
około 7 tys. samochodów, poło­
wa obiecanych!

Na przedp ła ty wydano dotych

czas w  „Po lm ozbytach”  ponad 
450 tys. w ylosow anych samocho 
dów. Do pełnej re a liza c ji zobo­
w iązań PK O  i  „P o lm ozbytu ”  bra 
ku je  jeszcze ponad 730 tys. 
wozów. Bardzo ostrożnie ocenia 
jąc, dopiero w  la tach  1991—1992 
zostaną w ykonane p rzedp ła ty  z 
1981 roku.

Co poza ty m  na samochodo­
w ym  rynku?

„P o lm ozbyt”  spodziewa się w 
tym  roku  dostaw radzieckich 
„Ł a d ”  2105 i 2107 — łącznie 7 
tys. sztuk; większość przeznaczo 
na do sprzedaży w  eksporcie we 
w n ę trznym  za dew izy. Ze Zw iąż 
k u  Radzieckiego nadejdzie ró w ­
nież tysiąc „Zaporożców” , a z 
NRD 3,7 tys. „T ra b a n tó w ”  oraz 
8,4 tys. „W a rtb u rg ó w ” . N ie prze­
w id u je  się natom iast zakupu ru ­
m uńskich „D a c ii” , a rozm owy w

spraw ie  im p o rtu  „S kód”  jeszcze 
t rw a ją . Jeżeli zakończą się po­
m yślnie, o trzym am y z Czecho­
s ło w ac ji oko ło  3 tys. tych. sa­
mochodów.

A m ato rom  czterech kółek 
oczeku jącym  na samochód z 
przedp ła ty  pozostaje < ty lk o  
uzbro ić się w  c ie rp liw ość i  uw ie  
rzyć ośw iadczeniu d y re k c ji PKO, 
a ściślej Narodowego B anku 
Polskiego, że pracow n icy obu 
f irm  czuw ają nad rea lizacją  
przedpłat. M im o różnorodnych 
nacisków n ie w ydano dotąd zgo 
dy na żadne przyspieszenia 
przedpłat. K o le jka  obow iązuje 
w  ró w n ym  stopniu wszystkich 
oczekujących. Jeżeli kom uś uda 
ło się w  jak iś , sobie ty lk o  zna­
ny  sposób uzyskać upraw n ien ia  
do odb ioru samochodu poza ko­
le jką , to  bank b iorąc ustaloną 
(wylosowaną) lis tę  ko le jności i 
ta k  nie dokona przelew u gotów ­
k i  na konto  „P o lm ozbytu ” . A  
bez p ieniędzy przekazanych z 
PKO  trudno  w yjechać now ym  
samochodem.

K rzysz to f Ż A K

N A D A JE  się na każdą porę 
dnia i  do każdego stro ju . 

Jest cola z oksydowanego sre­
bra, byw a też łączona z tu rk u ­
sem, agatem, m alach item , ka- 
szalonem, cyrkoh ią , dolnośląs­
k im  nefry tem . Szczególnie pięk  
nie wygląda w  tow arzystw ie  
bursztynu darzonego przez tw ó r  
ców szczególnym upodobaniem. 
Urodę je j — b iżu te rii z w a r­
szawskiej Spółdzie ln i Pracy 
Rękodzieła Artystycznego „ O r­
no”    od la t podziw ia ją  zna­
w cy, naśladują konkurenci.

A rtyśc i z „O rno”  w  każdym  
kolczyku, pierścionku, naszy jn i­
k u  o fia ro w u ją  pan iom  zakocha­
nym  w  srebrze nie ty lk o  ozdo­
by ale i  zarazem małe dzieła  
sz tuk i wykonywane własnoręcz­
nie od początku do końca. Ro-  |  
bią na zam ówienie pojedyncze |  
egzemplarze, nie pow tarzające  
się w zory kom ple tów  a k ró tk ie  
serie ich b iżu te rii n igdy nie 
przekraczają liczby stu egzem­
plarzy. I  ta  zasada f irm y  nie- 
pow ie lan ia  w  dużych ilościach  
tych  samych wzorów, dodaje 
w yrobom  jeszcze w iększej w a r­
tości.

O rno , to z n a c z y  z d o b ię

Biżuteria dla wszystkich
W spó łdzie ln i p racu ją  bez 

przerw y nad czymś now ym , się 
gają m. in. do starodawnych  
technik, p roponu ją  k lien tom  co 
raz to  inne kom pozycje srebr­
nych ozdób. Bogactwo w yobraź­
n i, ta len t i  duże um iejętności 
rzemieślnicze, w  praw dz iw ym  
tego słowa znaczeniu, w idać i 
w  drobiazgu i w  kom plecie two  
rzonym  na konkurs organizowa­
ny co ja k iś  czas d la p lastyków  
tego zakładu.

Gdzie można obejrzeć lu b  co­
ko lw ie k  w ybrać d la siebie z 
„om o w sk ich ”  wyrobów? Przede 
w szystk im  w  czterech warsza­
w skich  sklepach p rzy ul. M a r­
szałkow skie j, P u ław sk ie j,  ̂ No­
w ym  S w iecie, Św ię to jańskie j. 
A le  od tego ro ku  m am y też w  
Szczecinie, jedyny poza stolicą, 
sklep ob ję ty  patronatem  spół­
dz ie ln i. Jest to p laców ka „Ce­
p e lii”  p rzy ul. K rzywoustego  
k ie row ana przez pan ią M arię  
Czemis. Sprzedaje się tu  w p ra ­
wdzie też srebrne ozdoby p ro ­
ducentów  z Gdańska, Sopotu 
czy K rakow a  ale najważniejsze  
są te z „O rno ” . P y ta ją  o n ic  
stale k lie n tk i,  chętnie kupu ją  
osoby n ie  wiedzące czym  się 
różn i od in n e j ta  w łaśnie srebr

na b iżute ria . Ona się po prostu  
podoba, także pan i M a rii i  je j 
współpracow nicy Ew ie Banasz- 
k ie w icz  noszącym ty lk o  „ f irm o ­
we”  w yroby wcale nie dlatego, 
że wypada je reklam ować.

Do małego pomieszczenia 
przy id . K rzywoustego bez prze 
rw y  ktoś zagląda. Srebro, k tó ­
re zdaniem  p. Czem is dodaje 
kobiecie w dzięku, sprzedaje się 
tu  dobrze. M iesięczny obrót 
sklepu w ynosi przeciętnie ok. 
2 m in  zł. W śród kupu jących  
jest zawsze dużo m łodzieży szu­
ka jące j d la  siebie coś ładnego 
i  niedrogiego, przeważnie ko lczy  
kó w  czy p ierśc ionków  za k ilkase t 
złotych. B a rdz ie j zam ożni mogą 
sobie pozw olić na bransoletę za 
k ilkanaście tysięcy z ło tych, lub  
broszkę za 46 tys. zł. Pand 
M a ria  stara się, aby w  co ty ­
godniow ej dostaw ie było  zaw ­
sze coś interesującego d la każ­
dego k lien ta . Można w yb ierać.

W  p ierw szym  dn iu  czerwco­
w e j „C epe liady”  za szybą skle­
p u  rozłożona została poko nku r­
sowa w ystaw a b iżu te rii z „O r­
no” . Przez dw a tygodnie zw ra ­
cała na siebie uioagę przecho­
dniów . Duże zainteresowanie i 
zachw yt większości pań wzbu­

dzał m. in. kom ple t z cy rk o n ią  
za 80 tys. zł., k tó ry  zdob y ł na 
konkurs ie  pierwsze m iejsce. Po­
dobały się też kom ple ty  z t u r ­
kusam i, m alach itam i, ale k lie n ­
t k i  dop ytyw a ły  się przeważnie  
o m ożliwość kup ien ia  po jedyn ­
czych sztuk — bransolet, p ie r  
ścionków, k lipsów . Pytano też 
o srebrną obrożę za 8 100 zł
— autentyczny przebój z ub 
roku , k tó ry  nie będzie ju ż  w ię ­
cej produkow any, bo — ja k  
w spom nie liś jny  — f irm a  trzym a  
się sw ej zasady wypuszczania  
na rynek ty lk o  określonej licz ­
by sztuk o jednakow ym  wzo­
rze. M a ją  to być u n ika ty  i pól 
un ika ty .

Obie panie zb ie ra ły  opinie  
k lie n te k  na tem at ekspozycji i 
te w yroby, k tó ry m i in teresow a­
no się na jbardz ie j, ju ż  zostały  
zamówione w  W arszawie. Jak  
usłyszeliśm y, do sklepu przy ul. 
Krzywoustego m a ją  one tra fić
—  n ieste ty w  n ie w ie lk ich  ilo ­
ściach — to czw a rtym  kw a rta ­
le tćgo roku . Będzie to  akura t 
stosowny czas do kupowania  
prezentów pod choinkę. Jakiś  
srebrny drobiazg f irm o w a n y  
przez „O rno ”  na pewno ucieszy 
n ie jedną obdarowaną. (eb)

Opowiadanko sensacyjne

P e ch o w y  Lu
Uciekało ko le jne len iw e  popołudnie, k tó re  tu , na zachod­

n im  wybrzeżu ma zapach morza, gdy Tom  rzu c ił nagle n i 
z tego, n i z  owego:

— K to  n ie  zna h is to r ii Lucky  Luciano?

— Tak... Luciano Szczęśliwiec. Podobno w yłga ł się z dzie­
sięciu k u l,  duszenia i  topienia.

— A m erykańsk i Rasputin  — uśm iechnął się Ton.

— A  czy znasz h is torię  Pechowego Lu? — Tom zadał 
m i to  pytan ie  wolno, z salonową elegancją.

— Coś tam  słyszałem, poślizną ł się na skórce od bana­
na, czy coś w  ty m  rodzaju...

— No w idzisz  — m ajo r Tom  Suchotzky spoglądał na
m nie tak, ja k b y  p rzyna jm n ie j skończył f ilo zo fię  w  O x fo r­
dzie _ o pechowcach m ało kto  pam ięta. H is to ria  jest d la
pechowców niewdzięczna. A czyż to  nie pechowcy ją  tw o­
rzą? . .

N ie bardzo chciałem  się z n im  zgodzić, lecz bardzie j in ­
teresowała m nie postać Pechowego Lu, n iż  ew entualne spo­
ry  o przeznaczenie.

— Z  tą skórką od banana to było tak. L u  obrabował je ­
den z banków w  Los Angeles, co zresztą udało m u się je ­
den raz w  życ iu  i  k iedy  w ia ł z pe łnym  worem  p ien iędzy na  
d rug im  stopn iu  schodów, dok ładnie na d rug im , pośliznął 
się na zgn iłym  bananie, polecia ł łbem  do przodu, zap raw ił 
w  m arm urow ą poręcz i  w  pełnym  ro-zpędzie w y lądow a ł w  
puste j beczce po śledziach, k tó ra  d iab li wiedzą skąd się 
tam  wzięła. 1 tak go zastała policja....

— A le  to nie wszystko — ciągnął Tom. Pechowy L u  
wcale nie b y ł g łupcem  — trz yk ro tn ie  zdo ła ł zw iać z w ię­
zienia. T y lko  m ia ł pecha, ogromnego pecha...

— Grałeś k iedy  w  trzy  karty?
— W t rz y  ka rty?  — ń ija k  nie mogłem sobie przypom ­

nieć co to za gra.
_  A ja  ta k  — Tom  spojrza ł na m nie przewrotnie.
— Widzisz, chodzi o to, że masz przed sobą trzy  ka rty , 

z k tó rych  jedna na pewno jest asem. Jeżeli zgadniesz k tó ­
ra  — wygrałeś.

— To chyba n ie  takie trudne  — za trzec im  czy czw artym  
razem muszę t ra f ić  — odpowiedzia łem  z pew nym  waha-

_ O nie, ręczę c i p rzy jac ie lu , że tam  gdzie ja  w idz ia łem
tę grę, mógłbyś nie t ra f ić  i  za dw udziestym  razem ! — Za­
p ew n ił m nie Tom , kładąc szczególny nacisk na słowo „ ja  .

— No, dobrze, ale co do tego ma Pechowy Lu?
— Ano, pechowy L u  t ra f i ł  ju ż  za p ierw szym  razem.
— I  to ma być pech — zdziw iłem  się.
— Tak, bo t r a f i ł  w  ca łk iem  innego asa!

— W yobraź sobie, że k iedy Pechowy L u  n aw ia ł po raz  
pierw szy z  w ięzienia, po trzydziestegodzinnym  marszu do­
ta r ł do ko lo n ii don ików  letn iskowych. B y ła  zima, pusto, w o­
kó ł żywego ducha... M ia ł do w yboru  dwadzieścia d rew n ia ­
nych domeczków. W ybra ł ten, k tó ry  w ydaw a ł m u się n a j­
ba rdz ie j opuszczony. W łam a ł się do środka, n a k ry ł tym , co 
było  pod ręką i zasnął. O, biedny Lu ! — k iedy  się obudził, 
m ia ł na k a rk u  miejscowego szeryfa. Choć trzeba przyznać, 
że tym  razem  L u  p rzyn iós ł pecha i  in nym : szeryfow i, k iedy  
jego żona zaczęła dochodzić do tego, co on tam  ro b ił w  
środku zim y, ¿ćmie szeryfa, k iedy się wreszcie dow iedziała, 
środku zim y, i  jedne j pani, k tó ra  w  środku z im y zapomnia­
ła, że ma męża...

— Ale  najw iększego pecha — Tom  m ó w ił z coraz 
szym rozbaw ieniem  — m ia ł L u  dziesięć la t ternu. Udało 
m u się w tedy uciec z pud ła  i  mocno zaszyć na cale trzy  
miesiące. U k ry ł się w  przeznaczonej do ro zb ió rk i ruderze  
i  opracow yw ał now y plan. T ym  razem  m ia ł  ̂to  być n a j­
większy i  najwspania lszy bank. N ie chc ia ł ju ż  być Pecho­
w ym  Lu , chcia ł być W ie lk im , W spania łym  Lu...

Tom  raptem  p rzerw a ł i zadał m i ponownie zaskakujące 
pytanie: Prowadziłeś kiedyś pociąg?

— N ie! Skąd to pytanie, Tom.
— Widzisz, Lu  też n igdy nie prowadził... .
— Otóż, po trzym iesięcznych przygotowaniach  _ Pechowy 

Lu  w pad ł wreszcie do banku p rzy 16 północnej i  m ocnym  
uderzeniem  odepchnął strażn ika  od guzika alarmowego... W  
30 sekund późn iej cała m iejscowa po lic ja  by ła  na nogach 
a w  d rzw iach banku zatrzasnęły się k ra ty —

—  W szystko to  rozum iem , Tom , ale ja k  to się ma do 
pociągu? . , ,, , , ,

Tom  spojrza ł na m nie ja k  ktoś, k to  m e ty lk o  skończył 
f ilo zo fię  w  O xfordzie, ale także m ia ł do czynienia ze wszy­
s tk im  co la ta, jeździ, p ływ a  i  dodaje męskości.

—  W  pociągu jest tak ie  urządzenie, k tó re  nie pozwala 
maszyniście naw et na m oment n ieuw agi, n ie m ów iąc o 
drzemce — specjalny u k ła d  guzików , k tó re  zapalają się co 
15—30 sekund. Jeże li n ieuw ażny m aszynista nie naciśnie 
takiego guzika —  pociąg autom atycznie ham uje.

— No ta k  — m rukn ą łem  — ale ćo to ma?...
—  Jak to co! __ krztusząc się ze śm iechu, pa rskną ł Tom.

—  Bank p rzy 16 północnej m ia ł ta k ie  same urządzenie. 
A la rm  w łącza ł się nie wtedy, k iedy  s trażn ik  p rzyc iska ł gu­
z ik , ty lk o  w tedy, gdy go n ic  p rzyc iska ł!

—  O, Pechowy L u ! — To zdanie w yrw a ło  nam  się je d ­
nocześnie.
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W  wyścigu na 4 km

A. Sikorski mistrzem Polski!
AN D R ZE J S iko rsk i z G ry fa  Szczecin został m istrzem  k ra ­

ju  w  w yścigu to ro w ym  na 4 km , w yg ryw a ją c  w  Ż yrardow ie , 
po pas jonu jące j walce, z... k lu b o w ym  kolegą M arianem  T u ­
row sk im , k tó ry  od k ilk u  d n i fo rm a ln ie  potw ie rdzony został 
do szczecińskiego k lu bu . T a k  w ięc i  zło to i  srebro d la na­
szych ko larzy.

W  na jb liższych dniach sym patyków  ko la rs tw a  czeka seria 
w yścigów  szosowych w  k ilk u  m iastach naszego w o jew ódz­
tw a. Sw ój s ta rt, obok ka d ry  to row e j, zapowiedziało w ie lu  
znanych po lsk ich  ko la rzy  oraz zaw odnicy z D a n ii i  B e rlin a  
Zachodniego. W yścig i odbywać się będą 19 bm. o godz. 16 
w  Golczewie, 20 bm. o godz. 16 w  Rewalu, 21 bm. o godz. 16 
w  G olen iow ie i  22 bm. o godz. 14 w  S targardzie. <Jgr>

Igrzyska Dobrej Woli

Honoru bronią
nasi żeglarze

W TO R EK nie b y ł specjaln ie 
uda nym  dniem  dla polskich 
sportow ców  b iorących udzia ł 
w  Igrzys-kach D obre j W oli. 
N ie  pow iod ło  się zarówno p i ł ­
ka rzom  ręcznym  ja k  i  s ia tk a ­
rzom . O dpad ł z in d yw idua lne ­
go tu rn ie ju  tenisowego nasz o- 
s-tatni reprezentant Lech B ień  
kow sk i, rów nież w  grach de-

B. Mamiński -  
zdyskwalifikowany

P O L S K I Z w ią z e k  L e k k ie j A t le ty ­
k i  In fo rm u je ,  że 12 bm . odbyło.sdę

f ©siedzenie K o m is j i  D y s c y p lin y  
W y ró żn ie ń , na k tó ry m  ro z p a trz o ­

n o  sp raw ę  d y s c y p lin y  s ta r to w e j 
B ogus ław a  M a m iń sk ie g o . K o m is ja  
s tw ie rd z iła  co  n a s tępu je :

— absencja  B . M a m iń sk ie g o  w  
czw ó rm e czu  F ra n c ja  — W ło c h y  — 
H iszp a n ia  — P o lska  w  M onaco (5 
— 6. 07. 1386) b y ła  n ie  u s p ra w ie d li­
w io n a ;

- -  s ta r t  w  d n iu  7.07. 1986 w  H e l­
s in k a c h  n a s tą p ił bez zgody  P Z L A ;

— B . M a m iń s k l s ta r tu ją c  w  za­
w o d a ch  u ż y w a ł in n e g o  sp rzę tu  a- 
n lż e li okre ś lo n e g o  w  u m o w ie  z 
P Z L A  i  COS (F irm y  A d idas).

W  zw ią z k u  ze s tw ie rd z o n y m i w y ­
k ro c z e n ia m i k o m is ja  p o d ję ła  decy­
z ję  o u k a ra n iu  B . M a m iń sk ie g o  
je d n o ro czn ą  d y s k w a lif ik a c ją .

b low ych  nie zanotow aliśm y 
sukcesów.

H onoru  b ron ią  nasi żegla­
rze. Bardzo dobrze prezentu je 
się w  k las ie  „W in d g lid e r”  Jo ­
anna Burzyńska, k tó ra  je s t l i ­
derką po 4 wyścigach. Na przy 
zw o itym  poziom ie w ystępu ją  
także pozostali nasi reprezen­
tanci. Ja ros ła w  M a c iu k  jest 

^czwarty w  k las ie  „F in n ” , W ie­
s ław a Chrzanowska i  G rzegorz 
Myszikowstki za jm u ją  szóste lo 
ką ty  odpow iednio w  klasach 
„470”  i  m ęskim  „W in d g iid e - 
rze ”  a A n d rze j M icha lczyk  
jes t siódm y w  m ęskie j klasie 
,470” .

N a jw ięce j em ocji wzbudzają 
na ig rzyskach w a lk i bokse­
rów . dużym  zainteresowaniem  
k ib icó w  cieszą się w ystępy 
g im nastyków , w  k tó rych  k la ­
są d la sieb ie  są zaw odnicy 
ZSRR. N ieste ty  w  tych dyscy­
p linach  n ie  jesteśm y ju ż  re ­
prezentow ani.

Imprezy sportowe
Godz. 16 — bo isko  p rz y  u l.  T w a r ­

dow sk iego  — to w a rz y s k i m ecz p i ł ­
k a rs k i P ogoń — S to m il O lsz tyn .

G odz. 16 — W a ły  C h ro b re g o  — 
szosowa lig a  ko la rs k a .

Półfinał mistrzostw Polski w  Szczecinie

Juniorzy Pogoni 
przed wielką szansą
W DNIACH 19, 20 I 22 bm. Początek turnieju w sobotę o 

Szczecin i Bydgoszcz będą are- godz. 17 na stadionie przy uł. 
nami półfinałowych pojedynków o Twardowskiego. Zainauguruje go 
mistrzostwo Polski juniorów w pił mecz Pogoni z zespołem Moto 
ce nożnej. W grupie bydgoskiej jelcz Oława, 
grają: miejscowy Zawisza, Górnik 
Zabrze, Radomiak Radom i Agry. 
kola Warszawa, a w grupie szcze

Pitka wodna

Stilon Gorzów 
mistrzem Polski
W C Z O R A J za ko ń czy ł się z  u d z ia ­

łe m  trz e c h  n a jle p szych  d ru ż y n  k ra  
jo w y c h  — S tilo n u  G o rzó w , A n ila n y  
Ł ó d ź  1 K S Z O  O s tro w ie c  o s ta tn i ii 
n a ło w y  t u r n ie j  o  m is trz o s tw o  P o l 
s k l w  p iłc e  w o d n e j, w  o s ta tn im  
m eczu — S t ilo n  G o rzó w  p o k o n a ł 
A n lla n ę  Łó d ź  13:9. W cześn ie j S t i­
lo n  z w y c ię ż y ł K S Z O  O s tro w ie c  
22:9, a K S Z O  z re m is o w a ł z A nd la - 
ną 8:3.

M is trz e m  P o ls k i w  p iłc e  w o d n e j 
na ro k  1989 zosta ł S t ilo n  G orzów , 
k tó r y  w e  w s z y s tk ic h  p ię c iu  f in a ­
ło w y c h  tu rn ie ja c h  u zy s k a ł b ila n s  
p u n k to w y  28:4 1 b ra m k o w y  224:162. 
W ice m is trze m  zosta ła  A n ila n a  Łó d ź  
p k t .  11:21, b ra m k i 177:188, trz e c ie  
m ie jsce  K S Z O  p k t .  9:23, b ra m k i 
151:200. W a rto  dodać, iż  ko le jn o ś ć  
ta zosta ła  ju ż  us ta lo n a  podczas 
p o p rze d n ich  tu rn ie jó w  1 szczeciń­
s k i t u r n ie j  b y ł  t y lk o  p o tw ie rd z e ­
n ie m  p o p rze d n ich  lo k a t.

W  d ru g ie j g ru p ie  — m ie jsca  od 
4 do 6 — k tó r e j zespo ły  g ra ły  o- 
sobno — ko le jn o ś ć  b y ła  n a s tę p u ją ­
ca: 4. L e g ia  W arszaw a, 5. B udo ­
w la n i W ro c ła w , 6. P o lo n ia  B y to m .

K ró le m  s trz e lc ó w  m is trz o s tw  zo­
s ta ł Tom asz K os iada  (A n ila n a ) — 
64 b ra m k i, p u c h a r f a i r  p la y  zdo­
b y ła  A n ila n a .

S t ilo n  G o rz ó w  zd o b y ł na basenie 
w  Szczec in ie  ju ż  17 t y tu ł  m is trza  
P o ls k i na k r y ty c h  1 o tw a r ty c h  ba 
senach — 9 na o tw a r ty m , od 1980 
ro k u  je s t to  n ie p o ko n a n a  i  bez­
s p o rn ie  na jlepsza  d ru żyn a  w  k ra ­
ju .

ii -  Elana 1:1

I
Śr o d a ,

16 L IP C A

DZIŚ :
Eustachego, M a r ik i 

JUTRO :
A n e ty , Bogdana

POGODA
Z A C H M U R ZE N IE  małe 

i  um iarkow ane. Temp. do 
23 st. W ia try  słabe zm ień-

D Z IŚ  ra n o  w  Szczec in ie  c iś­
n ie n ie  w y n o s iło  1024 hP a  (768 
m m  H g). W  c ią g u  d n ia  n ie ­
w ie lk i spadek c iśn ie n ia .

P IŁ K A R Z E  P og o n i ro z e g ra li w czo  
r a j  k o n tro ln e  sp o tka n ie  z IH - l ig o -  
wą E la n ą  T o ru ń . M ecz za ko ń czy ł 
się re m ise m  1:1 (0:0) i  p ro w a d zo ­
n y  b y ł  na boczn ym  b o is k u  p rz y  
u l.  T w a rd o w s k ie g o . B ra m k ę  d la  Po 
g o n i zd o b y ł U rb a n o w ic z  (78 m in . 
z ka rn e g o ), a d la  E la n y  K o m o ro w  
s k ł (49 m in .)

D z iś  p iłk a rz e  P o g o n i roze g ra ją  
k o le jn y  s p a rr ln g , ty m  razem  z d ru  
żyną  S to m ilu  O lsz tyn . P oczą tek o 
godz. 16.

Słowa rzucone na wiafr

cińskFej: Pogoń, Boruta Zgierz, Mo 
to Jelcz Oława i Stał Rzeszów. 
Rozgrywki półfinałowe toczone oę 
dą systemem każdy z każdym. Mi 
strzowie grup 27 lipca i 3 sierp­
nia zmierzą się w dwóch spotka­
niach (mecz i rewanż), które za­
decydują o tym komu przypad­
nie w udziale tytuł mistrza Pol­
ski. Natomiast wiceliderzy (w tych 
samych terminach) rywalizować 
będą o brązowy medal.

Fakt, że drużyna Pogoni jest go 
spodarzem zawodów otwiera przed 
nią szansę awansu do finału. I 
mamy nadzieją, że młodzi szcze­
cinianie atut ten wykorzystają...

Turniej tenisowy
Z  O K A Z J I 22 L ip c a  o g n isko  

T K K F  „M o rs ”  o rg a n iz u je  (od  19 
b m .) o tw a r ty  tu r n ie j  ten isa  z iem ne­
go . Z a p isy  ch ę tn y c h  p rz y jm o w a n e  
będą do p ią tk u  w łą c z n ie  (godz. 18) 
n a  k o r ta c h  „W zg ó rze  H e tm a ń s k ie ” .

(ig)

PZKesz nie lubi 
Pucharu Polski?

P R ZE D S TA W IC IE LE  różnych  
dyscyp lin  sportowych, z w y ją t  
k ie m  koszykarzy, ryw a lizu ją  co­
rocznie w  rozgryw kach o Pu- 
char Polski. Po raz osta tn i ko­
szykarsk i puchar rozegrany zo­
stał w  1931 ro ku , k iedy  to w  f i  
nale — rozgryw anym  w  Szcze­
c in ie  — t r iu m fo w a li 11-ligow i 
koszykarze Pogoni trenow an i 
przez Stanis ław a Rytkę. W idocz 
nie działacze PZKosz s tw ie rdz i­
li.  że skoro to zaszczytne tro ­
feum  zdobyli ówcześni 11-ligow  
cy . to  nie w a rto  w ięce j o rgan i­
zować tego typ u  rozgryw ek. Jak  
postanow ili tak  też uczyn ili. 
Szkoda ty lko , że zapom nie li o 
danym  pub liczn ie  słowie, że na 
grodą dla Pogoni m ia ł być 
a tra kcy jn y  w yjazd zagranicz-
ny... (M K )

,7“ Pogoni wznowiła treningi

Kiedy losowanie PE?
W  P O N I E D Z I A Ł E K  w z n o w i-  (bez re w anżu ) i  na jlepsza  szóstka

ł y  tre n in g i n i łk a rk i Pogoni k tó  zm ierzy się w  tu rn ie ju  fin a ło w ym , t i c i u n s i  p iiK .d iK .1 r u g o m ,  k łu  do kt6rego awansują d w a  najlepsze
re d o  nowego sezonu przygoto- zesp o ły  z i i  l ig i  i  k la s  n iższych , 
w yw ać się b ę d ą  W  n ie  zm ien io - P ie rw s z y m  ry w a le m  P o g o n i będą 

j.n : p iłk a  r k j  R u ch u  C h o rzó w , a m ecz 
te n  odbędzie się w  Szczecimiie.

D E L F IN  (k in o  s tu d y jn e  — 458-78) 
.T o  też p rz e m in ie ”  g 9. ju g ., 1. 15; 
„P o szu k iw a cze  za g in io n e j a r k i ”  g. 
IŁ  13.30, 15.45. U S A . I. 12; .. K o ­
c h a n k o w ie  m o je j m a m y ”  g. 18, 20, 
po i., 1. 15 (środa i  c z w a rte k ): CO­
LO S S E U M  (458-18) . .B łę k itn y  g ro m ”  
g. 15, 17.15, 19.30, .U S A . 1. 15 (śro­
da i  c z w a r te k ) ; K O SM O S (380-03) 
..P ira m id a  s tra c h u ”  — g. 9.30, 12, 
14.30, 17. 19.30, U S A . 1. 12 (środa 
i  c z w a rte k ); K O R A B  — „U c ie czka  
w  noc”  g. 17. U S A , 1. 18; B A Ł T Y K  
(733-35) „T a to .  n ie  bć-j się d e n ty ­
s ty ”  g. 15, p o i.;  „W a k a c je  w  A m ­
s te rd a m ie ”  g. 17, 19. po l.. 1. 16 (śro­
da i  c z w a rte k ): P O L O N IA  (22-18-34) 
c z w a r te k : „P o d ró że  pana K le k s a ”  
g. 14. cz. I ,  p o l.;  cz I L  g. 15.30; 
„ In d ia n a  Jones”  g 17. 19, U S A , 
1. 15; P IO N IE R  (475-02) ..T a je m n ic z y  
B u d d a ”  g. 16 18. c h iń s k i, 1. 15;
„K o n o p ie lk a ”  g. 20. pod.. 1. 15;
c z w a rte k : „P o d ró że  pana K le k s a ”  
g. Ili, 12.30, p o l„  cż. I-  g. 14 — cz. 
I I ;  „T a je m n ic z y  B u d d a ”  g. 16. 18. 
c h iń s k i, 1. 15: „K o n o p ie lk a ”  g. 20. 
po l.. 1. 15; Z A M E K  (k in o  s tu d y j­
ne) — ..G ry  w o je n n e ”  g. 17. U S A . 
1- 12; M A R S  — „ B łę k i tn y  p ta k ”  g. 
16. ra d ź .; „M iło ś ć , szm aragd i  k ro -  
k o d y l”  g . 18, 20. U SA, 1. 15; S Z M A ­
R A G D O W E  (Z d ro je ) „P e c h o w ie c ”  
g. 17.30. 19.15. f r . .  1. 12; P R Z Y JA Ź Ń  
(D ąb ie ) „T rę d o w a ta ”  g. 17 30. 19.15. 
P fJ-, 1- I« : 1 M A J  (Żydów ce)
„U c ie czka  z A lc a tra z ”  g 18. USA, 
1. 15; G R Y F  (G ry fin o )  . D u c h ”  U SA. 
1. 15; W IS Ł A  (G o len iów ) „S ekso - 
la t k i ”  po l., 1. 15; „G łu p c y  z kos­
m osu”  ang., 1. 12; D A R  (S ta rg a rd ) 
„E sk im osce  je s t z im n o ’ węg.. 1. 18; 
„Z ie lo n e  ka sz ta n y ”  p o i. l .  12: IN A  
(S ta rg a rd ) „ In d ia n a  Jones”  U S A . 1. 
15; „K la s z to r  S h a o lin ”  c h iń s k i, 1.

R E P E R T U A R  K IN  na po d s ta w ie  in ­
fo rm a c ji OPRF.

P R O G R A M  I

17.15 T e le -exp ress . 17.30 L o so w a n ie  
E xp ress  L o tk a  1 S upe r L o tk a . 17.40 
S tu d io  L a to . 19 „Z a ję c z a  n o cka ” . 19.30 
D z ie n n ik . 20 P u b lic y s ty k a . 20.15 
F i lm  p o i. — „W ese la  n ie  bę d z ie ” . 
21.35 Ż n iw a  86. 21 45 K o m e n ta rze . 
22.10 W ie lk i ro m a n ty k  — V la d im ir  
H o ro w itz  k o n c e r tu je  w  M o skw ie . 
22.40 S p o rt — M oskw a  86.

P R O G R A M  n

17 F i lm  ru m . — „H a lo , p rz y la tu je  
p ra b a b c ia ” . 18.20 M ag in fo rm a c y j­
n y  — „W a k a c je ...” . 18.30 K ro n ik a .  19 
W ys tą p ie n ie  am basadora  R e p u b lik i 
I r a k u .  19.05 K o n c e r ty  c h o p in o w s k ie .
19.30 D z ie n n ik . 20 „Z w ie d z a m y  P o l­
skę ” . 20.15 „D o o k o ła  ś w ia ta ” . 21 O - 
g ó ln o w o js k o w a  o lim p ia d a  c z y te ln i­
cza . 21.40 S p o rt. 22.25 „O są d źm y sa­
m i” .  23.10 W iadom ości.

C Z W A R T E K  

P R O G R A M  I

9 S e r ia l f i lm o w y  — „D o n  K is z o t 
z M a n czy ” . 9.50 F i lm  a n im o w a n y .
10 W iadom ośc i. 10.10 S p o rt — M osk 
w a  86. 10.20 F i lm  — „K o le d z y  z le d  
n e j k la s y ” . 11.55 „S z k o ła  dla' ro d z i­
c ó w ” . 12.15 „D z ię k u ję ,  n ie  p a lę ” .
12.25 „W a k a c y jn a  a p te czka ” . 12.40 
„ B l iż e j  s ie b ie ” . 12.50 „H is to r ia  n a j­
b liższa ” . 13 „W  k rę g u  ro d z in y " .
16.55 M ag. lo tn ic z y  17.15 T e le ­
express. 17.30 S tu d io  L a to . 19 „Z a ­
jęcza n o c k a ” . 19,30 D z ie n n ik . 20 P u­
b lic y s ty k a . 20.15 F i lm  k ry m . N R D  
„K o le d z y  z je d n e j k la s y ” . 21.50 K o  
m en ta rze . 22.10 „ In te rs tu d io ” , 22.50 
T ry b u n a  S e jm ow a  — w y d a n ie  spe­
c ja ln e . 23.20 W ia d o m o ś c i 23.25 S p o rt 
— M oskw a  86.

P R O G R A M  I I

17 F i lm  T V  N R D  — „ M a r t in  
X I I I ” . 18.20 „W a k a c je ...”  — m ag. 
In fo rm a c y jn y .  18.30 k r o n ik a  (lo k .). 
19 T e le tu rn ie j — „ K t o  to  p o w ie ­
d z ia ł” . 19.30 D z ie n n ik  20 „Z w ie d z a  
m y  P o lskę ” . 20.15 R ozm a itośc i ba ­
le to w e . 20.45 „V a r ie te .  v a r ie te ” .
21.30 „N ie  p y ta j,  k o m u  b ije  dzw o n ” .
21.55 F i lm  f r .  — „M is trz o w ie  d źw ię ­
k ó w ” . 23.25 W iadom ości.

U W A G A : T V  zastrzega sobie p ra w o  
do  zm ia n  w  p ro g ra m ie .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

P R O G R A M  I

16.50 G im n a s tyka . 17 W iadom ości. 
17.15 S p o rt. 18.50 T V  dziec ięca . 19 
T y  i  tw o je  zw ie rzę ta  19.25 P ro g n o ­
za pogody, k ro n ik a .  20 F i lm  p rz y ­
ro d n ic z y . 20.45 .W yśc ig  z czasem ” . 
21 S ztuka . 22.25 K ro n ik a . 22.40 M u ­
s ic a l — „M a ła  1 w ie lk a  m iło ś ć ” .
23.25 W iadom ości.

P R O G R A M  I I

16.30 P ro g ra m  d la  dz iec i. 17.35 G im ­
na s tyka . 17.45 W iadom ośc i. 17.50 T V  
dziecięca. 18 Z aw ód  d la  c ie b ie .
18.25 F i lm  T V P  — „ M a jk a ” . 18.55 
W iadom ośc i. 19 F ilm  — „ F l i r t  nad  
m o rze m ” . 20.25 „P o p  86” . 21.30 K ro  
n ik a . 22 F i lm  T V  p o i - ra d ź . — „D o  
o s ta tn ie j k r o p i ł  k r w i ” .

nym  składzie. Przez k ilk a  
m is trzyn ie  k ra ju  trenow ać będą 
w  Szczecinie, a następnie uda­
dzą się na obóz do Choszczna i 
Gorzowa oraz na tu rn ie j do 
R FN  i  R um un ii.

Z  U W A G I na p rzyg o to w a ln ia  k a ­
d r y  do  g ru d n io w y c h  M S -  w  H o ­
la n d ii ,  e ks tra k la sa  ro zpoczn ie  ro z ­
g r y w k i  w  s ty c z n iu , a le  ju ż  20 w rze  
śn ią  odbędzie  się p ie rw sza  ru n d a  
P u c h a ru  P o ls k i,  k tó r y  w  u b ie g ły m  
ro k u  z a ko ń czy ł s ię  sukcesem  szcze- 
c in lsm ek. T e g o ro czn y  P P  zostan ie  SO W ania  
p rz e p ro w a d z o n y  n ie co  in n y m  s y -  w e k  
stem em . W zespo łów  I- l ig o w y c h  ro -  ""  
zeg ra  ze sobą p o  je d n y m  s p o tk a n iu

K T O  będzie przec iw n ik iem  na 
szych dziewcząt w  Pucharze 
Europy dow iem y się dopiero w  
sie rpn iu . T ak  nas po in fo rm ow a ł 
tren e r S ław om ir Fogtm an do­
dając, że ZPRP nie p o tra fi ł po 
dać dokładnej da ty  losowania. 
Każdy z in fo rm a to ró w  w  W ar­
szawie podawał in n y  te rm in  lo - 

europe jskich rozg ry-

(M K )

S Z P IT A L E

C H IR . D Z IE C IĘ C A  -  W ojc iecha  7; 
C H IR . D O R O S ŁY C H  — I I  P om orza­
n y ; W E W N ., P O ŁO Ż N IC T W O . G I­
N E K O L O G IA  — re jo n o w e : U R O LO ­
G IA  — A rk o ń s k a .

P R Z Y C H O D N IE

D Z IE C IĘ C A  — W o jc iecha  7 — g. 
19—7: D O R O S ŁY C H  -  a l. W o jska  
P o ls k ie g o  72 — g 16—7: S T O M A ­
T O L O G IC Z N A  — a l W o jska  P o l­
sk iego  72 — g. 19—8. G A B IN E T  
Z A B IE G O W Y  — a l. W o jska  P o lsk ie  
go 72 — g. 15—2?; P E D IA T R Y C Z ­
N A  — S z o ita l Z d ro le  — g. 16—7 
ra n o ; G R U P A  A N O N IM O W Y C H  
A L K O H O L IK Ó W  — 344-56 (g. 17—19).

A P T E K I

J A G IE L L O Ń S K A  16a — 371-55; M I ­
C K IE W IC Z A  101 — 730-44; S T O Ł-
C Z Y N . N ad  O drą  20 — 2S8-43I2; PO D 
JU C H Y  — p l. W o ln o śc i 5 — 612-820.

P O G O T O W IA

R A T U N K O W E  — te l 999; M O  — 
te l. 997: S T R A Ż  P O Ż A R N A  — te l. 
998: D R O G O W E — te l 98!; S P Ó Ł­
D Z IE L C Z E  — te l.  962: E L E K T R O W ­
N I — te l.  991; G A Z O W E  — te l.  992; 
W O D N O -K A N A L IZ A C Y J N E  — te l.

L O K A T O R S K IE  — te l.  986; 
W O D N E  M O  — te l. 318-31; C IE ­
P Ł O W N IC Z E  -  te l 9133 — całą 
dobę.

IN F O R M A C JE

P K S  — te l.  469-80; o d ja z d y  a u to ­
b u só w  posp iesznych  — te l.  936; 
K O L E J O W A  — te l.  935: p oc iąg i o d ­
je żd ża ją ce  — te l.  933; p o c ią g i p rz y ­
je żd ża ją ce  — te l. 934; S Ł U Ż B A  
Z D R O W IA  — te l.  425-25 1 446-46 — 
g. 7 30—15: O Ś R O D E K  D O S K O N A ­
L E N IA  K A D R  M E D Y C Z N Y C H  — 
te l.  770-60 — g. 9—16; U S ŁU G O W A  — 
te l. 428-14 — g. 7.30—16.30: S T A N  
D R Ó G  — te l.  9S0 — g 7—21; O R U ­
C H U  S T A T K Ó W  W  PORCTE I  N A  
M O R Z A C H  — te l.  95’ - „R O D Z IN A ”  
(PLO . P ŻB . P Ż M . „ G r y f ” . „O d ra ” ) 
— te l.  84-7116 g. 8—20: „T R A N S - 
O C E A N ”  — te l.  383-68 — g. 8—20.

P R O G R A M  I
W IA D O M O Ś C I: 1«. 18. 19. 20. 2¡2. 23.
16.05 M u z y k a  i  A k tu a ln o ś c i. 17.30 Z  
k o n c e r tó w  i  fe s t iw a li.  18.20 W spom ­
n i j  m n ie  — K o n c e rt dn ia . 19.30 R a­
d io  dz ie c io m  — „R o n ja  c ó rk a  z b ó j­
n ic k a ” . 20.15 K o n c e r t  życzeń. 20 45 
„E n g ra m y  S za te ry ” . 21.05 K ro n ik a  
sp o rto w a . 21.20 E n c y k lo p e d ia  w ie l­
k ic h  g łosów . 22.05 R e lig ie  i  w ie rz e ­
n ia . 22.20 P iosenka  n ie  je s t m i 
obca. 23.10 P ano ram a ś w ia ta . 23.23 
P io s e n k i do  s łu ch a n ia  w e  d w o je . 
P R O G R A M  n
W IA D O M O Ś C I: 17. 21.20. 0.50.
15 P a m ię tn ik i i  w spom n ien ia . 15.10 
X X V  F e s tiw a l M o n iu s z k o w s k i w  
K u d o w ie -Z d ro ju . 15.40 F o lk lo r  na 
m ap ie  św ia ta . 16 D zie ła  s ty le , epo­
k i.  16.50 „P rz e k ła d a n k a ” . 17.06 Fe­
lie to n . 17.15 D z ie n n ik . 17.20 R a d io ­
w e  p o r tre ty .  17.40 M uzyczne  p rezen  
ta c je . 18 Na 7 k ra ń c u  św ia ta . 18.30 
W a k a c y jn y  K lu b  S te reo . 19.30 W ie ­
czó r w  f i lh a rm o n ii .  20.40 W ie n ia w ­
s k i zn a n y  i  n ie zn a n y . 21.25 W ieczór 
ne  re f le k s je . 21.30 W ie czó r l i te ra c -  
k o -m u z y c z n y . 22.10 S łu c h a jm y  ra ­
zem. 23 „R óża  i  p ło n ą cy  la s ” . 23.20 
In te rp re ta c je  m u z y k i d a w n e j. 24 
G losy, in s tru m e n ty , n a s tro je . 0.45 
M in ia tu ra  lite ra c k a .
P R O G R A M  I I I
S E R W IS : 15u 16. 17. 18 22.05.
15.05 „W a k a c je  na dw ó ch  k ó łk a c h " .  
15.10 P o  F e s tiw a lu  P io se n k i Ż o ł­
n ie rs k ie j w  K o ło b rze g u . 15.40 P o­
w ró t  na w y s p y  «szczęśliwe. 16 Z a ­
p ra sza m y d o  T ro jk i.  17.30 P o lity k a  
d la  w s zys tk ich . 19 „ L o t  p in g w in a ” .
19.30 T ro ch ę  s w in g a ... 19.50 ..D o k to r 
T w a rd o w s k i”  20 S tu d io  ^n a g ra ń . 
20.45 K lu b  T r ó jk i .  21 T rz y  k w a d ra n  
se Jazzu. 21.45 K lu b  T r ó jk i .  22.15 
W  k rę g u  b a lla d y . 22.45 „Tom asz  
M a n n ” . 23 „ C y r u l ik  s e w ils k i” . 23.15 
Czas re la k s u . 23.50 „Ś p ią ce  p ię k ­
nośc i” .
P R O G R A M  IV
W IA D O M O Ś C I: 17. 19.30 31.35.
14.30 R ozg łośn ia  H a rce rska . 15.20 
M ię d z y  nam i. 15.50 L e k tu r y  nasto­
la tk ó w . 16 R ad io  N ie p rz e m a k a ln y c h .
16.30 N a js ły n n ie js z e  m iasta  ś w ia ta .
17.05 P la c id o  D o m in g o  — „M o je  ży­
c ie  na scen ie ” . 17 55 W id n o k rą g . 
18.25 D e d y k a c je  m uzyczne. 18.50 
S tu d io  e ksp e rtó w  19.35 L e k tu ry  
C z w ó rk i.  19.45 In te rp re ta c je  c h o p i­
no w sk ie . 20.35 W ie czó r m u z y k i i  
m y ś ii.
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S Z C ZE C IŃ SK IE  
Z A K Ł A D Y  P A PIER N IC ZE 

„S K O L W IN ”  
u l. Stolczyńska 100, 

Ściegiennego 29

za trudn ią  natychm iast:

+  ślusarzy 
+  tokarzy
♦  frezerów
♦  e lektrom onterów  
+  autom atyków
+  mężczyn i  kob ie ty  do przyuczenia w  

zawodzie pap iern ika

Płace w g  now ych zasad w ynagradzania 
p racow n ików  SZP „S k o lw in ”  od 30 do 
124 zł za godzinę oraz podstaw ow y in d y ­
w id u a ln y  dodatek m o tyw acy jn y  i  w yd z ia ­

ło w y  dodatek m otyw acy jny .

Przedsiębiorstwo posiada:

—  ho te l robotn iczy dla mężczyzn
— m ożliwość dop łaty do kw a te r p ry w a t­

nych
— sto łów kę pracowniczą
—  ośrodek wczasowy, k o lo n ijn y  i  rekrea­

cy jn y
— żłobek
— przedszkole

Z  in ic ja ty w y  zakładu działa Spółdzieln ia 
M ieszkan iow a Lokatorsko-W łasnościow a 

„S k o lw in ” .

Szczegółowych in fo rm a c ji udz ie la  D zia ł 
K a d r. Z a trudn ien ia  i  Płac, te le fon 239-521, 

wewn. 110, 146 oraz 430-01, wewn. 55.

1223-K

D Y R E K C JA  
T E A T R U  PO LSK IE G O  

w  Szczecinie 
u l. Swarożyca 5

ogłasza przetarg nieograniczony

na sprzedaż samochodu ciężarowego m ark i 
„R obu r”  LO-3000, n r  re j. SZD 339D, rok  
p ro d u k c ji 1977, poj. skokow a s iln ik a  3345 
cm, n r  s iln ik a  341540-01, n r  podwozia — 
29718/01186, ciężar w łasny 2 600 kg, ła ­
downość dopuszczalna 3100 kg, cena w y ­
woławcza samochodu 46 800 zL Samochód 
można oglądać na pod w órku  Tea tru  Po l­
skiego u l. Swarożyca n r  5 codziennie od 
godz. 8 do 12. Zastrzega się p raw o w ybo­

ru  oferenta bez podania przyczyny.

3747-K

P R A C A

S P R ZE D A W C Ę  do w a ­
rz y w n ia k a  z a tru d n ię , 
te ł.  362-50, L id ia  Haas.

18536- 0
Z A K Ł A D  Ś lu sa rsk i -  
R oszk iew icz  z a tru d n i siu 
sa rzy , 781-25.

18537- 0
B L A C H A R Z A  sam ocho­
dow ego renc is tę , e m e ry ­
ta  p rz y jm ę  ..A u to re - 
m o n t” . O lem za, u l.  O ry  
f iń s k a  113. 17480-0
P O D E JM Ę  w sze lka  p ra ­
ce  d o ryw cza  po  
O fe r ty  B iu ro  O głoszeń 
Szczecin 17465- 
P R Z Y JM Ę  prace  z leco­
ne w  zakres ie  d z ie w ia r -  
s tw a  ręcznego, te l.  619- 
-566. 17566-G

N IE R U C H O M O Ś C I

P Ó Ł b liź n ia k a  w  P o li­
cach  sprzedam , te l.  176- 
-126. 16311-0
D O M  na P ogodn ie  sprze 
dam . W  ro z lic z e n iu  
m ie szka n ie  d w u p o k o jo - 
w e w łasnośc iow e. 
s ińsk iego  28.

18535-0

D U Ż Y  dom  b lis k o  
Szczecina (16 k m ), 
o g ró d . z a m ie n ię  na 
m ie szka n ie  w  Szczeci­
n ie . W  ro z lic z e n iu  Jest 
z ie m ia  S ha . O fe r ty  
B iu ro  O głoszeń Szcze­
c in  17449.
D Z IA Ł K Ę  p ra co w n iczą ^  
z m o ż liw o śc ią  c a ło ro cz ­
n ego  zam ieszkan ia  o d ­
stąp ię . te le fo n  232-968

M A T R Y M O N IA L N E

K U L T U R A L N Y , w łasne  
ła d n e  m ie szka n ie , s tu ­
d ia . pozna p a n ią  do  ła t  
50. C el m a try m o n ia ln y .  
O fe r ty  B iu r o  Ogłoszeń 
Szczecin 17567.

R Ó ŻN E

DO w y n a ję c ia  garaż, 
te l.  730-82.

18566-0
A N T E N Y  In s ta lu je . Jo - 
a c h im ia k . 22-56-75.

18422-0
A N T E N Y  In s ta lu je . D a ­
w id . 22-14-41.

16449-0

C Y K L IN O  W A N IĘ . S yka  
ła . 468-17.

16419-0
C Y K L IN O W A N IE , O r­
sk i. 336-32. 18496-G
C Z Y S Z C Z E N IE  d y w a ­
n ó w  d łu g i,  k r ó t k i  w łos. 
G in te r. 233-228.

18427-G
P A N I K u c iń ska  o p ie k u ­
ją c a  sie k a w a le rk a  p rz y  
u l ic y  S w arożyca  p roszo 
na o  p i ln y  k o n ta k t ,  te l.  
721-37. 18417-0
T E L E N A P R A W A . B a r ­
c z y k . 824-553.

17236-G
T E L E N A P R A W A  J a n i­
c k i,  te l.  432-05.

16660-0
T E L E N A P R A W Y . K n o p , 
351-08. 14937-G
T E L E N A P R A W Y . M a r ty  
n iu k .  83-474.

8947-0
T E L E N A P R A W A . M iś k ie  
W icz 527-680 .

16329-0
N A P R A W A  Jow isze  — 
p rz e s tra ja n ie , R adek, 
23-19-64. 15470-0
T E L E N A P R A W Y . p rze - 
s tra  Janie bezszum ow e
S e ro ck i. 82-35-25.

114tl8-G
T E L E N A P R A W Y . S p i-  
c ke r. 613-653.

12956-G

N A P R A W A  lo d ó w e k  
sp rę ża rko w ych . 753-50 — 
S koczek . 13400-G

P R A L K O N A P R A W Y .
p ro g ra m a to ry . R u tk o w ­
s k i 22-67-76.

15896-0
P O Ś R E D N IC TW O  h a n ­
d lu  n ie ru ch o m o śc ia m i, 
m ie szka n ia m i 228-893 śro  
dy . c z w a r tk i 13—18 d r 
B e ra . 152 N O
P O LE C A M Y  zestaw y w y  
poczynfcowe. m ło d z ie żo ­
w e  m e b lo ś c ia n k i. L i ­
szewska. B ro d z iń s k ie g o  
5. 14403-0
P R Z E P R O W A D Z K I K o ­
z ło w s k i 619-021.

1.1448-0
Z A M K I,  w ie rc e n ie  u d a ­
row e . K u c . te l.  82-17-04.

17581-0
W Y C IS Z A N IE , zab e zp e  
czan ie  d rz w i. 724-36 S ień 
ko . 16733-G
M O N T A Ż  b o a ze rii. — 
Szczęsny te l.  522-022.

Z LE C Ę  w y k o n a w c y  p r y ­
w a tn e m u  p race  na za­
ło ż e n ie  c e n tra ln e g o  o -  
g rze w a n ia  w  m ieszka ­
n iu  o pow . 70 m  k w . 
te l. 439-88 (n ie  po s ia ­
dam  m a te r ia łu ) .

17533-0
P R Z Y JM Ę  z lecen ia  r.a 
w y k o n a n ie  ro b ó t m u ra r  
s k ic h  z m a te r ia łó w  in ­
w e s to ra . Jan  R osińsk i, 
a l.  W o jska  P o lsk ie g o  
26(36 te l.  398-59

17515-0
FSO 125 n o w y  zam ien ię  
na F ia ta  126p now ego, 
te l.  523-007.

17490-G  

S P R Z E D A Ż

O W C Z A R K I n ie m ie c k ie  
7 -ty g o d n io w e  oraz  a k o r­
deon W e ltm e is te r 80-ba 
so w y  sprzedam , te l 364- 
-1». 17906-G
K IO S K  w a rz y w a  — o w o  
ce sorzedam . B ieszczadz 
k a  45. © um ieńee .

18562-0
B E T O N IA R K Ę  i w c ią g  
sprzedam . u l.  W itk ie ­
w icza  35/4.

18538-0
RO W ER  sk ła d a k  ..J u b i­
la t  V* n o w y  sprzedam , 
te l.  *7 -7 9  po  18.

18190-0

A G R E G A T  p rą d o tw ó r­
cz y  4 k W . p a ln ik  na ro  
pe Damfoss. części V W  
1600 sprzedam , te l.  730- 
-53. 18505-0
J A M N IK I  sprzedam , te ł.  
22-82-48. 18500-0
J A M N IK I  sprzedam , te l. 
759-17. 18474-0
S H A R P  *  p io n o w y m  
g ra m o fo n e m , p ia n in o  — 
sprzedam . S ta lm acha  
4/25. 19485-CJ
O R G A N Y  ..V e rm o n a ’* ł  
łó d ź  z s i ln ik ie m  sprze­
dam . te l.  500-4P8.

18470-0

PR ZED SIĘBIO RSTW O  TU R YS TYC ZN E 
„P O M E R A N IA ”

in fo rm u je ,

iż  w  okresie sezonu turystycznego nasze ob iek ty  czynne są 
w  następujących godzinach:

+  Karczm a „U  A n n y”  K lin iska , codziennie od 9 do 22;
+  Zajazd „M o d ra k ”  Pa rłów ko , codziennie od 10 do 24;
^  Zajazd „Szm aragd”  Szczecin-Zdroje, codziennie od 9 do 22; 
+  B a r „G n iew ko ”  Babigoszcz, codziennie od 8 do 22;
♦  B a r ro z ryw ko w y  „G ro ta ” , codziennie z w y ją tk ie m  po­

n iedz ia łków  od 18 do 5, w  sobotę, niedzie lę i  św ięta od 
13 do 5.

Serdecznie zapraszamy!

3574-K

U kocha ł p iękno i  jem u służył. 
Chociaż odszedł nagle — 

żyć będzie wśród nas 
w  pozostaw ione j po Sobie 

twórczości a rtystyczne j

Jerzy Kosycarz
prezes Szczecińskiego Tow arzystw a 

Fotograficznego.

Z  rodziną Zm arłego 
łączą się w  bólu

przy jac ie le  — członkow ie STF

Z g łębokim  żalem zaw iadam iam y, 
że 14 lipca  1986 ro ku  

zm arła nasza ukochana 
M ama, Teściowa, Babcia i Prabab­

cia

śp.

Jadwiga Andrzejak
Pogrzeb odbędzie się 17 lipca  1986 

ro ku  o godzinie 9 na Cm entarzu Cen 
tra ln ym

Pogrążona w  sm utku
R O D ZIN A

P R A K T IC Ę  P LC  3 -
sprzedam , te le fo n  427-83 

18503—G
N A D W O Z IE  S ko d y  S-100 
korrap le tne i  s i ln ik  sp rze  
dam . te le fo n  K a m ie ń  P o  
m o rs k i 23-130 do  ¿4.

18408 -G
F IA T A  125p sprzedam , 
te l. 522-688.

18448-0
127 oraz  m a ła  łó d kę  ta ­
n io  sprzedam . S ła w o m i­
ra  16/24. 18461-0
F IA T A  1260 (1977) z n o ­
w y m  na d w o z ie m  s p rz e ­
dam . te l.  747-33.

18530-G
F IA T A  1230 1593 (1977) 
sprzedam , u i.  F e lc z a k a  
24/2. 18484-0
F IA T A  co m b i (1979 ro k )  
sprzedam , te l.  612-71!.

18550-0
R O B U R A  (s iln ik  S ta r  
23 D ies la ) ta n io  s p rz e ­
dam . te l.  22-73-21 p o  17.

18543 - 0
T R A B A N T A  c o m b i (1983) 
sprzedam , te l.  501-763.

18827-0
S Y R EN Ę R-20 sp rze d a m , 
te l.  891-74. 18520-0
R E N A U L T A  5 L S  sp rze ­
dam . te l.  G r y f in o  32-33.

18482-0
M A S Z Y N Ę  do s zyc ia  
w ie lo czyn n o śc io w a  sp rze  
dam . D u n ik o w s k ie g o  — 
46/4. 17479-0

ZR Z E S Z E N IE  
B U D O W N IC T W A  

w  S zczecin ie

w y n a jm ie
(w y d z ie rż a w i)

od in s ty tu c j i  uspo ­
łe c zn io n ych  lu b  osób 
p ry w a tn y c h  3—5 po ­
m ieszczeń na ce le  

b iu ro w e .

W a ru n k i do uzgod ­
n ie n ia  te l.  334-88 
a l.  B oh. W arszaw y 

34/35.

3585-K

G R A M O F O N  n o w y . b ia ­
ły  sprzedam , a l. P ia ­
s tó w  15/13 p o  17.

17480-0
G L A Z U R Ę  za m ie n ię  na 
p ły t k i  po d ło g o w e  lu b  
sprzedam . te l.  924-792 
po 16. 174211-0
O B R A Z Y  1 ra m y  sprze­
d a m  te l.  82-45-95.

17578-G
D U Ż Ą  p a lm ę  k e n c ie  — 
sprzedam . G r y f in o  u l. 
22 L ip c a  36/7.

175370
K A R A K U Ł Y  cza rn e  -  
sprzedam , u l.  R o i. 
Ś m ia łe g o  211/18 godz. 
17—26. 175200
Z Ł O T Y  ła ń cu sze k  ze 
zn a k ie m  z o d ia k u  sprze­
dam. te l.  22-76-81.

17608-0
R A T L E R K I. sprzedam . 
P ie c h o ty  56/10, 70-774 — 
S zcze c in -Z d ro je  godz. 
8—14. 174560

K U P N O

P O D ŁO G Ę  d o  S y re n y  
105L. k u p ie . te l.  457-96 
Do 16. 17511-0

P O D Ł U Ż N IC Ę  do  T ra ­
ban ta  k u p ie  te l. 222-759 
w ieczo rem . 175000

L O K A L E

N O W E b u d o w n ic tw o  3 
p o ko je , te le fo n  zam ie ­
n ię  na d w a  od d z ie ln e , 
je d n o  z te le fo n e m , te l. 
821-695. 186720
2 P O K O JE , w y g o d y , c.o. 
e tażow e. I  p ię t ro  żarn ie  
n ie  na w iększe  lu b  do- 
m e k  do re m o n tu  (ch ę t­
n ie  p e ry fe r ie ) . W a ru n k i 
do  u zgodn ien ia , te l. 468- 
-72 po 18. 1S487-G
N O W Y  T A R G  — M -4
te le fo n  zam ien ię  p iln ie  
na m n ie jsze  w  Szczeci­
n ie . te le fo n  348-24.

181890
S T U D E N T  poszu ku je  
p o k o ju , te l.  22-90-81.

184000
P O S Z U K U JĘ  p iln ie  3- 
-p o k o jo w e g o  m ieszkan ia , 
te l. 523-496 po  godz. 16.

Z D E C Y D O W A N IE  p o ­
sz u k u je  sam odzie lnego 
m ieszkan ia  do w y n a ję ­
c ia . 22-73-21 po 17.

185420
DO w y n a ję c ia  p o k ó j, 
w yg o d y , te l.  23-15-31.

184860
W Y N A JM Ę  p o k ó j su b io - 
k a to rk o m . te le fo n  809-86.

185520
M-S spó łdz ie lcze  now e 
b u d o w n ic tw o  w  B y d g o ­
szczy za m ie n ię  na po ­
dobne Szczecin lu b  Da 
b ie . O fe r ty  B iu ro  O g ło ­
szeń. Szczecin 17472. 
L Ó D *  4-p o k o jo w e , sp ó ł­
dz ie lcze  z a m ie n ię  na 
m ieszkan ie  lu b  dom  w  
Szczecin ie . O fe r ty  B iu ­
ro  Ogłoszeń Szczecin 
17458.
M-3 w  G ry f in ie  50 m  
k w .  za m ie n ię  na ró w n o ­
rzędne w  Szczecin ie . Wa 

ru n k i  do  uzgo d n ie n ia . 
D zw o n ić  od  18 te l. 423-
-80. 174670
P Ł O C K  M -2 k o m fo r t  33 

,m  k w .  zam ien ię  na po ­
dobne Szczecin łu b  
d z ie ln ica  P oznan ia . O fe r 
t v  B iu ro  O głoszeń Szcze 
Cln 17409.
N O W E M -4 3 p o k o je  w  
P ło ń sku  k o ło  W arszaw y 
za m ie n ię  na m ieszkan ie  
w  S zczecin ie , te l.  759-47.

174710
W R ZE S ZC Z — te l.  519- 
-284 d w u p o k o jo w e  m iesz 
k a n ie  m a łe  z o g ró d k ie m  
z a m ie n ię  na JednopoKo 
Jowe Szczecin, te l.  22- 
-44-98 lu b  T ró jm ia s to .

174690
8 M IE S Z K A N IA  d w u - 1
je d n o p o k o jo w e  zdecydo ­
w a n ie  za m ie n ię  na Je­
dno -. t r z y  lu b  c z tc ro p o - 
k o jo w e . te l.  TM-57.

175820

Z G U B Y

9 L IP C A  na te re n ie  osie 
d la  W zgórze H e tm a ń sk ie  
zag inę ła  suczka ja sn o - 
b rą zo w a  c o cke r-sp a n ie l 
z w y s trz y g a n y m i u sza m i. 
U czc iw e g o  znalazcę p ro  
s l sie o  od p ro w a d ze n ie  
P o w s ta ń có w  W lk p . 52/59 
lu b  w iadom ość  te l. 82.2- 
965. za n a g rodą .

1»I120
Z A G IN Ą Ł  fo k s te r ie r
k r ó tk o  o s trz y ż o n y , te l.  
765-13. 185750

12 lipca  1986 roku  
zm arł po d łu g o trw a łe j chorobie 

b y ły  pracow n ik  gazowni

śp.

Bolesław Adamczyk
Pogrzeb 17 lipca  1986 roku, godzina 

13, Cm entarz C entra lny

CÓ RKA, Z IĘ Ć  I  W N U C Z K I

11 lipca  1986 ro ku  
zm arł w  w ieku  86 la t

śp

Marian Michalski
W yprowadzenie zw łok z kap licy  
cm entarne j nastąpi 17 lipca  1986 r. 

o godzinie 12.
Pogrążona w  sm utku

R O D ZIN A

W szystkim , k tó rzy  b ra li udzia ł w  po 
grzebie mojego 

Męża, O jca i Dziadka

śp.

Kazimierza Ciemniaka
serdeczne podziękowania 

składa
ZO N A t  D Z IE C I Z  R O D Z I­

N A M I

W szystkim , k tó rzy  okaza li pomoc i  
współczucie oraz uczestniczyli w  

os ta tn ie j drodze

śp.

Tadeusza Sikorskiego
serdeczne podziękowanie 

składa

R O D ZIN A

Koleżankom, kolegom ze Spółdzie ln i 
In w a lid ó w  im . B o tw ina  oraz w szy­
s tk im  znajom ym , k tó rzy  okaza li m i 
współczucie i  uczestn iczyli w  osta t­

n ie j drodze m o je j Zony

M arii Studzińskiej
serdeczne podziękowanie 

składa

M Ą Ż

W szystkim , k tó rzy  okaza li nam  tak 
w ie le  serca i  pomocy w  tak  ciężkich 
dla nas chw ilach  po śm ierci mojego 

Męża i  naszego O jca i Dziadka

śp

Stefana Kupsia
oraz tak  liczn ie  uczestn iczyli w  Je­
go osta tn ie j drodze 30 czerwca 1986 

roku  
składa

w yrazy najserdeczniejszego 
podziękow ania

ŻO N A  Z  R O D Z IN Ą

W szystkim , k tó rzy  b ra li udz ia ł w  
os ta tn ie j drodze mojego Męża

śp.

Ryszarda Skibińskiego
serdeczne podziękow ania 

składa

ZO N A  Z R O D Z IN Ą
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Szczeciński „Wars“ zasobny w wagony, ale...

Sypialnych i kuszetek 
wciąż za m ało

K A ŻD E G O  D N IA  W Y JE Ż D Ż A JĄ  ze Szczecina w  dalekie tra -  dziwego zdarzenia, w  k tó rych  
sy pociągi, w  składzie k tó rych  zna jdu ją  się w agony sypia lne dokonywano by nap raw  tabo- 
(10) i  8 wagonów kuszetkowych. N ie jest to liczba im ponująca, a ru... 
co gorsze satysfakc jonu jąca k lie n tó w , bow iem  zapotrzebowanie 
na  b ile ty  jest znacznie większe. Dotyczy to zwłaszcza tras do 
Przem yśla, Lub lin a , Zakopanego i  Je len ie j G óry.

TA BO R , J A K IM  dysponuje nastąpi na jw cześn ie j po 1990 ro 
szczeciński oddzia ł W ARS, je s t ku . Na szczęście n ie  zdarzają 
ju ż  bardzo wysłużony. N iek tó re  się ju ż  zam iany wagonów k u - 
.wagony sypia lne obsługują pa - szetkowych na wagony I  klasy, 
sażerów ju ż  18 la t, a inne  nieco co w  przeszłości często m ia ło  
k ró ce j — zaledwie 10. N a jm łod  m iejsce. Dzie je się ta k  d la te - 
sze w agony kuszetkowe liczą so go, że stworzona została pewna 
b ie  7 la t. Przepisy nakazu ją  do liczba wagonów rezerw ow ych 
konyw an ie  rem o ntó w  k a p ita ł-  przeznaczonych do ta k ich  pod- 
nych  co rok, a dla n ie k tó rych  m ian. Obecnie w  rezerw ie jest 
typ ó w  wagonów co 18 m iesięcy. 5 ta k ich  wagonów syp ia lnych i 
Cóż z tego, że ta k  m ów ią  prze 3 kuszetkowe. Jest to  jednak 
p isy, skoro b ra k  części zam ień- liczb» n ik ła , bo przepisy nakazu 
nych  n ie  pozw ala na  szybkie ją , aby rezerwa w yn os iła  25 
w ykonan ie  napraw . P d  k i lk u  p rocent ogólnej liczb y  posiada- 
m iesięcy w yłączonych jest z nych wagonów, 
eksp loa tac ji 10 wagonów. Ocze O jakości świadczonych przez 
k u ją  one na rem ont, ale k ie d y  W ARS usług decydują w  dużej 
będzie on w ykonany, tego n ie m ierze za tru dn ie n i ludzie. W ie- 
w iadomo... lu  n ieso lidnych  p racow n ików  po

O kazuje się jednak, że szcze- żegnało się z przedsiębiorstwem , 
ć iń sk i W ARS jest k ra jo w y m  po a novfo p rzy ję c i do pracy muszą 
tenta tem , je że li chodzi o »liczbę odbyć 6-m iesięczny staż przy 
wagonów syp ia lnych . Posiada sprzątan iu  wagonów. Chętnych 
ic h  aż 44, ale w iadom o, że sporo jednak do pod jęcia pracy nie 
tych  wagonów trzeba ja k  n a j-  ma zby t w ie lu , bo też n isk ie  
szybcie j przeznaczyć do kasacji, za robki n ie  stanow ią zachęty.

I?̂ e^ aW€rP to nastąpi, Coraz rzadzie j zdarzają się sy 
gdyż spodziewana je s t dostawa tuacje, że sprzedawane są pod 

w ó^ne b ile ty  na ^ d n o  m iejsce, 
syp ia lnych  z NRD. N a tom iast w  ta k im  przypadku  kosztam i 
.w ym iana  taboru  kuszetkowego b ile tu  obciążane są ka s je rk i 

„O rb isu ” , z k tó rych  w in y  na­
stąp iła  taka sytuacja.

Od k i lk u  la t  t rw a ją  prace bu 
dow lane p rzy  wznoszeniu no­
w e j siedziby W A R S U -u (z p ra l­
nią, sto łów ką p rzygotow u jącą po 
s iłk i i  częścią socjalną). W  chw i 
l i  ukończenia robó t zm ienią się 
na lepsze w a ru n k i p racy perso­
nelu oraz jakość św iadczonych 
usług. Na zakończenie naszej 
rozm ow y dyr. W AR S-u Jerzy Żu 
kow sk i dodał: G dyby ta k  jesz­
cze pow sta ły  w a rsz ta ty  z p ra w

Zapaszek 
niemiły taki!

Z R Ó B C IE  coś, b o  w o k ó ł naszych 
«w m ów  roznos i s ię  zapach ta k  n ie  
m iły .  że w szyscy z a ty k a m y  nosv 
« -  p o in fo rm o w a li nas p rzez  te le fo n  
m ie s z k a ń c y  u l.  S zym anow sk iego  l 9a. 
W  ty m  sam ym  s ty lu  a la rm o w a li re  
« łakc ję  lo k a to rz y  z G o le n io w a  za­
m ie s z k a li na o s ie d lu  M a te jk i,  gdzie  
o g ro m n e  k o n te n e ry  ze ś m ie c ia m i 
O próżn ia  s ię  s ta n o w czo  za rza d ko .

C ie p ło  p a n u ją ce  na dw o rze  p o w o - 
a u je  szybszy ro z k ła d  n ieczys to śc i f 
obnaża b e z lito ś n ie  w s z y s tk ie  zan ie ­
c h a  raia s a n ita rn e  na os ied lach  P ro ­
s im y  w ię c  M P O  o  częstsze op ró żn ia  
« ie  p o je m n ik ó w , zsypów  i  k o n te n e - 

, P ro s im y  też  a d m in is tra c je  
s p ó łd z ie lcze  i  In n e . a b y  k o n t ro lo ­
w a ły  dozo rców , cz y  w  ty m  czasie 
d e z y n fe k u ją  zsypy. C zynność ta  — 
Jak  w y k a z u je  codz ienność — Jest 
s tosow ana z b y t rz a d k o  i  w  „m ró w  
k o w c a c h ”  na w yższych  p ię tra c h  aż
c u c h n ie ! (w ys)

W  „Medicusie"

Brudne toalety
P R Z Y C H O D N I le k a rz y  specja 

E s tó w  „M e d ic u s ”  p a n u je  b ru d  i 
b a ła g a n  w  .toa le tach . B ra k u je  tam  
p o d s ta w o w y c h  ś ro d k ó w  h ig ie n ic z ­
n y c h , że o m y d le  Już n ie  w spo ­
m n im y . T o a le ty  są zniszczone, a 
Okna n a w e t n ie  zas łon ię te , co  spra 
w la .  że m ie szka ń cy  o k o lic z n e g o  b lo  
k u  m a ją  n ie z b y t p rz y je m n e  w id o k i 
*  S ądzim y, że ta k  bogatą
s p ó łd z ie ln ię  s ta ć  ch yb a  na  zm ia n ę  
te g o  s ta n u  rzeczy, czego o czeku ­
je m y  w sp ó ln ie  z p a c je n ta m i.

Notatnik szczeciński
EMA  °  „  g M z - 17 D K  SM  „W s p ó ln y  D o m  zaprasza na  b o i­

s k o  p rz y  u l.  K a z im ie rz a  K ró le w ic z a  
na  lic zn e  za w o d y  s p o rto w e . 18 bm . 
°  go,df  • ~  w y c ie c z k a  na  lo tn is k o
a e ro k lu b u  pn . „ Z  lo tn ic tw e m  na

?<>dz- 19 w  D K  „ H e t-  
*“ f n . . odbędzie  się d ys k o te k a  d la  
m ło d z ie ż y , 17 bm . o  godz 11 —- 
s p o tk a n ie  z m u z y k ą  m ło d z ie żo w ą  
1 g ie łd a  n a g ra ń  p rz y n ie s io n y c h  przez 
m ło d z ie ż .

O  O g n isko  T K K F  „M o r s -  o rga.n l- 
s u je  tu r n ie j  ten isa  z iem nego  o  P u - 
c h a r  Prezesa SM  „ K o le ja r z ”  i  P u ­
c h a r  Prezesa O gn iska  T K K F  „M o rs ”  
Z a p is y  do  d n ia  17 bm . w  godz 16 
ś k fe ” 113 k o r ta c h  »W zgórze  H e tm a ń -

<> D y s k o te k i dla m ło d z ie ż y  o d b y ­
w a ją  s ię  w  S C K  „K o n tra s ty ”  w  
ś ro d y  c z w a r tk i,  p ią tk i i  n ie d z ie lę  
w  f 0*5?- w  ^ b o t y  ró w n ie ż  dv
Bko tek i dla m ło d z ie ż y  w  godz. 17

(Nieśmiała) moda na nosidełka

u Kangur" się sprawdza
JESTEŚMY dość tradycyjni. Ciq- mi), wpływa dodatnio (ze względu

a le  ieszcTP n iem o w ie  sierb i w na nadanie dziecku pionow ej pozy- g ie  jeszcze  n iem o w ie  sieazi w c ji) na fu n k c ję  układu oddechowe-
wozku, a kobieta bqaz męzczyz- .go, pokarm ow ego i dróg moczo­
na Z nosidełkiem i dzieckiem w ych. o-słona z o jca bądź m atk i 
¡est na ulicv wielka rzadkością zapobiega in fekcjom  dróg oddecho- V na u,lcy 7  KqL rzaaxosciq. w ycht ma wreszcie znaczenie psy- 
iymczasem w innych regionach chologiczne dla rozw oju  psychiki 
świata widok noszonego na ple- m alucha (duża przestrzeń do po- 
cach bqdź z przodu dziecka w  J S ) ama k ra J°brazu- bliskości opie- 
specjalnej konstrukcji to sprawa Nosideł nie poleca się stosować 
i normalna i naturalna. jedyn ie  u dzieci bardzo m aleńkich

W szczecińskich sklenach no-ia. ł J- P ° niżeJ 4 miesiąca życia. „K an - szczecinsKicn sx iepacn  p a ja -  gur„ świefcnie nadaj e się na k ró tk ie
wiły się ostatnio „Kangury , este- w ycieczk i i  spacery. Oczywiście, 
tyczne nosidła z kolorowego, Że n ie  zastępuje w zupełności wóz- 
mocnego drelichu, wzmocnione k a - a l? ? ca!a pewnością u ła tw ia  u , a , ,  , noszenie i  czyni spacer bardzo a trakgqbkq przy główce niemowlęcia cy jn y  {  zdrow y ma obu stron, 
i przy pasach opinajqcych ramio- P oradnia P re luksacyjna w Szcze 
na osoby dorosłe! (aby nie wpi- Pinie jest zainteresowana nosidła- 
• i - K . m i ja k o  dostępnym środkiem  pro
? , „S ? \  W . C. 0 °  zbyt mocno l fiiaktyczn-o-leczniczym . 

dotkliwie). Ich produkcji podję­
ła się miejscowa Rzemieślnicza NOSIDŁA — czytamy w opi 
Spółdzielnia Wielobranżowa „Po- nil specjalistów — nadajq się 
lus”. Jest to wyrób nowy, bar- dla dzieci do 2 lat życia. Sq 
dzo estetyczny, porządnie opoko- one dostępne w „Świecie Dziec- 
wany, dość wygodny (co spraw- ka”, sklepie „1001 drobiazgów” 
dziliśmy!) przy barze Extra, w PGH „Kon-

M A  on ponadto pozytyw ną optołg Prz/  u lt J? 3 ietl7:, w / i i 1« :
C entralnego B iu ra  Jakości W y ro - pie z wyposażeniem dla dzieci 
bów w W arszaw ie w  zakresie w y - przy ul. Kardynała Wyszyńskie- 
trzym ałości oraz zapięć. Dobrze na a o  j w  , Barbarze”  Drzv ul Krzv- 
tem at te j konstrukcji w ypow iedzie li 3 0  1 Łw  ” D arD arze  Przy NrzI  
się rów nież ortopedzi i  p ed iatrzy. WOUStego.
Obecnie „Polus”  czyna starania w  Czy się towar ten przyjmie? 
S ^ e CoeatSttki 1 D* iecka W War Zobaczymy. Na pewno warto by 

W  spółdzielni „Polus”  szyje nosi- był w  sklepach spory wybór no- 
dia pani M ałgorzata Dębowska, k tó  sideł (na Zachodzie sq z me-
K o r , ^ ^ t^ p T u fy 2” ? , s :  ,olow7mi,
nusy nosideł sprawdza n a jp ie rw  na s ,3 n a w e t d la  rosłych 3 -la tk o w )  
sobie. N a  ra z ie  b ijem y b raw o  „Połuso-

A  oto za le ty  „K angura” : um o żll- w i”  tiw a ża jq c , że  ta  nowość p ro - 
w ia noszenie dziecka w  p ra w id ło - • » . _ ,  , . ,
w e j, leczniczej pozycji staw ów  b io  a u kcy jn a  to  pomysł na piql!Kę! 
drow yeh (z odw iedzionym i nóżka- (wys)

Rozmowa z dyrektorem miejskiego ZOZ-u doktorem Z. Biernackim

Na nowych osiedlach -  wielka prowizorka
I

 P R O B L E M Y  związane z opie Jak w ykazu je  staatystyką za rok u l. Starzyńskiego? K ry tyko w an o  or­
ką  lekarska In teresu ją każdego, ub iegły — każdy szczecinianin od- ganizację • pracy przy  tym  przed- 
Dziś poprosiliśm y zatem  o roz- wiedza! gabinet lekarsk i w  ciągu sięwzięciu 1 odległe te rm in y  zakoń  
m owę d yrekto ra  m iejskiego ro ku  6 razy. L ekarz natom iast p rzy  czenia całości robót.

Zespołu O p iek ł Z d ro w o tn e j — b y ł do co czwartego mieszkańca _  . . .
doktora Zdzisław a B ie rn a - m iasta udzielając m u w  dom u po- ~~ przychodnia to bardzo ju ż  
ckiego. trzebnej pomocy. P ie lęg n ia rk i w y - w ysłużony, duży budynek. Szcze-

ko n ały  w  tym  czasie 5 200 zabiegów gólm e szwankowała tam  kan a liza -
P A N IE  dyrekto rze  __ CZY w przychodniach i  157 w  domach , niezbędna w  pracy takiego

, ,  . ,  ,  , ,  . * chorych, zak łady radiologiczne w v - obiektu , gdzie na co dzień funik—
trud no  jes t rządzie służbą k aza ły  się 321 tysiącam i badań, pra «Jonował m . In. duży zakład bal-
zdrow ia W naszym  mieście? cow nie ekg — p raw ie  40 tysiącam i neologiczny. Zresztą ja k  m ożna nor

—  N o  p e w n ie !  R z ą d z e n ie  to  laboratoria  analityczne w yko n a ły  P13 leczyć chorych, gdy co rusz 
z a w s z e  s n ra w n  H a rd z n  + ru d ,n a  Ponad 1 n*1"  badań. T e  liczb y  m ów  k ra ny. gdy rozsypują sięziaw sze s p r a w a  p a ra z o  t r u d n a ,  w ją same za siebie. ru ry  doprowadzające ciepło, gdy co
s z c z e g ó ln ie  WÓWCZAS, g d y  W ie -  — A  jednak ludzie narzekają , źe * raz Jakieś pomieszczenie zostaje

lu  r z e c z y  b ra ku je , g d y  t r z e b a  tru d n o  dostać Się do stom atologa, dokum entnie zalane. Rem ont był
_  j  _  laryngologa... tam  niezbędnie konieczny i  m usie-

w y b ie r a ć  m ię d z y  je d n y m  z ie m , _  »p0  p r a w d a . Za m a ło  jest spe- lłśm y  się w reszcie na ta k i trud  
= d ru g im . cja lis tów  w  tych  dziedzinach. S to- f y  zableg szybko zdecydować. Po-
—  J a k im  m a ją t k ie m  dvsD O - m atologów  np . zaliczano n iedaw no „Cw a Jak pisano 10 la t  —
nu le  a k tu a ln ie  Z O Z 9 do tzw . I  grupy zatrudn ien ia  1 ale  sądzę, że 6, może 7. C ały  czas
nu je  a K tu a in ie  Z W Z .  . w ie lu  lekarzy  z te j  ra c ji poszło n a  m yś,1]1« y  o tym , ja k  go skrócić,

—  W  m ie ś c ie  z n a jd u je  s ię  10 tzw . wcześniejsze em ery tu ry  N a -  gdzie szukać rezerw  i  dobrych, rze
p r z y c h o d n i re jo n o w y c h ,  4  o ś ro d  tychm iast p rzy ją łb y m  do pracy 25 te in ych  w ykonaw ców . Już w  te j
k i  z d r o w ia  4  ncrzvchod,nip sne stom atologów. B ra k u je  też laryn g o  ?b Tawi'e Poczyniliśm y zm ian y i  ro  

.  „ d' p i  z y c n o c n ie  s p e -  logów  szczególnie dziecięcych N ie  b?ta ruszyła żw a w ie j. P oprzydziela- 
c ja lis ty c z n e , p rz y c h o d n ia  a k a -  na jg o rze j Jest Jednak z p ed iatram i. j ! f i ^ ł, lei ca,rz^ 1 2 teJ PJzy«hodni do 
d e m ic k a , ś r o d o w is k o w a , p r z y -  _  N ib y  ta k  ale szkoda że n a  ł dai lśm7  s z e r z ą
c h o d n ia  d la  Z B o W iD -o w c ó w , » U  « £ & a c h ,e  “b a d u fl
234  g a b in e ty  m e d y c y n y  s z k ó l-  przychodni. dent m iasta, lekarz  w ojew ódzki,
nej, 17 p rz y c h o d n i p r z y z a k ła -  w 1350!!6 nastf pn y  du- z o z  P ortow y, W ojew ódzki Szpital

„ u  1n ^ t! y-iz.yz.ctH.icJ ¿y p robleon. W  sytuacji jaka  jes t Zespolony. Z O Z  Psychiatryczny ł 
d o w y c h , 10 p rz y c h o d n i m ię d z y -  tw o rzym y m in i-p rzychodn ie  w  po - Stoczniow y y y y  ł
z a k ła d o w y c h , 2 p u n k t y  fe lc z e r -  łączonych ze soba 2—3 m ieszka- _
Ś k ie . P o n a d to  p o d le g a  n a m  S . | ! « « w “ S l u u fl0SK
g m in a  K o łb a s k o w o  i  D o b r a  pacjenci n ie  są zadowoleni. Ń a każ z o z ' u—
Szczecińsko, g d z ie  zn a jdu ją  Sie dym prawłe osiedlu fu n kc jo n u je  — Sa to p lany perspektywiczne. 
4  o ś ro d k i z d ro w ia  poradnia dla dzieci, aby m a tk i m a - Obecnie obow iązuje w  mieście re­

wo u u m  z .u iu w ia . leń s tw  nie m usiały się z n im i uda jon izac ja  w  ty m  zakresie i  na ra -
W  S U M IE  pracu je  w  naszych obie w ać w  odległe re jo n y  m iasta. Są ta  zie każd y m a zapewnione w  ra -  

ktach  b lisko 3 tysiące osób. P rz y - k ie  przychodnie na os. K a lin y , B u - zi'e czego m iejsce w  szpitalu. N o- 
chodnie zdrow ia najczęściej z lo k a łi- kow ym , M ajo w ym , S łonecznym . w a inw estyc ja  jest przew idziana po 
zowane są w  starych, skrbo p rzy - O statn io  s tw orzyliśm y podobną na ro k u  2000. T a k  m ów i p rzy ję ty  przez 
stosowanych do specjalistycznej os. Książąt Pom orskich i  w  ty m  W R N  program  rozw oju  służby zdro  
działalności budynkach, k tó re  trz e - jeszcze p lan u jem y tak ą  samą po - w ia . Nowoczesny szpital na pewno  

ba często rem ontow ać, m alow ać i  radnie na osiedlu Reda. jest Szczecinowi bardzo potrzebny,
dbać w  nich o czystość. Są one — Co się dzie je  z rem ontem  w ie l
dość często obciążone. k ie j  przychodni specjalistycznej przy  Rozm . Danuta W Y S O C K A '

SEZON wycieczkow y w  
pełni. Na szczecińskim Pod­
zamczu codziennie w idać  
dz ies ią tk i autokarów  tu ry ­
stycznych.

Fot: Z. Jodkow ski

Kwaśne ceny
świeżych jabłek

N A  s traganach  p o ka za ły  się p le r 
wsze na jw cześn ie jsze  ja b łk a  o d m ia ­
n y  „C losse” . N a ra z ie  to w a r  te n  
m a ją  p rzede w s z y s tk im  p ry w a tn i 
w ła śc ic ie le  u lic z n y c h  s to isk  i  za 
k ilo g ra m  c losse 'ów  żąda ją  208 zł. 
O j. kw aśna  to  cena.

(d>

Można odebrać „od ręki"

Pralki i zamrażarki 
na przedpłaty

M A M Y  o to  sezon w a k a c y jn o -u r lo  
p o w y  i  w  h a n d lu  n a p rz e d p ła ty  od 
n o to w u je m y  za s tó j. C i w szyscy, k tó ­
rz y  w p ła c i l i  sw ego czasu na p r a lk i  
i  z a m ra ż a rk i, ju ż  te ra z , bez w ezw ą 
n ła , m ogą iść  d o  sk le p u  i  n a b yć  
sp rzę t, je ś li się n a ń  zd e cyd u ją .

W  s k le p ie  W P H W  na p l.  L o tn i­
k ó w  s to ją  czesk ie  p r a lk i  „T a m a ty ” . 
N a to m ia s t w  s k le p ie  na p ł.  G ru n ­
w a ld z k im  m ożna k u p o w a ć  zam raża r 
k i  (są je d y n ie  „P in g w in y ”  ty p u  
szu fla d ko w e g o ).

(w ys)

Komunikat WPKM
Z  P O W O D U  ro b ó t na s ie c i t r a k ­

c y jn e j  w  u lic a c h  ad. P ia s tó w  oraz  
M a te jk i w y k o n y w a n y c h  w  noce  do 
18 b m  tra m w a je  n o cn e  lin ia  n r  I  
będą k u rs o w a ły  z G łę b o k ie g o  do 
D w o rca  Ndebuszewo. - lin ia  n r  5 z 
K rz e k o w a  przez p l.  R od ła  do  za­
je z d n i N ie m ie rz y n , l i n i i  n r  6 z G o- 
c ła w ia  do S toczn i „W a rs k ie g o ”  a 
t ra m w a je  nocne  lin if l n r  4 będą za­
s tą p io n e  a u to b u sa m i. O d  p l. R odła 
do  S to czn i R e m o n to w e j będą k u r ­
so w a ły  au to b u sy .

Znaleziono
W  R E D A K C J I „K u r ie r a ”  w  p o ­

k o ju  n r  66 odebrać m ożna zn a le ­
z io n e  d o k u m e n ty  W ła d ys ła w a  B u ­
dzyńsk iego , Z b ig n ie w a  A nas taz iaka  
i  Jerzego T y rc z y ń ś k ie g o .

P rz y b łą k a ł się p ies ra sy  pude l 
k o lo ru  czarnego. W iadom ość te l. 
610-202.

•  •  •
P rz y b łą k a ł s ię  c z a rn y  ra t le re k . 

O debrać go  m ożna p rz y  u l.  Z y ­
g m u n ta  S ta rego  ^5/7 po godz. 16.

1 os. Z a w a d zk ie g o  zna le z io n o  
k lu cze , w  ty m  k lu c z e  do  sam ocho­
du . W iadom ość te l.  377-32 w  godz.

Kronika wypadków
W C Z O R A J w  P o g o rz e lic y  o k . 12.30 

podczas k ą p ie li w  n ie  s trze żo n ym  
m ie jscu  u to n ą ł 20- le tn i m ieszkan iec 
Z g ie rza  D a riu sz  G.

W  G O D Z IN A C H  ra n n y c h  w  Z a ­
k ła d z ie  S u ch e j D e s ty la c ji D re w n a  
w  M n iszka ch  gm . G ry f in o  w y b u c h ł 
poża r. S p łonę ła  ro z d z ie ln ia  p rą d u , 
7 s e k c ji s tra ż y  p o ż a rn e j u ra to w a ­
ło  p rze d  sp a le n ie m  h a lę  p ro d u k ­
c y jn ą . S tra ty  w y n io s ły  1,5 m in  zł, 
a p rzyczyn ą  tego  w y p a d k u  b y ło  
zw a rc ie  in s ta la c ji e le k try c z n e j. D z i 
s ia j ra n o  w  W ie w ie c z k u  gm . W ę­
g o rzyn o  sp a liła  się s todo ła  z 250 
to n a m i s iana. T u ta j pon ies iono  
s tra ty  w  w yso ko śc i ok . 2 m in  z ł.

(b)


